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Im U  swawola.
Osobliwy to naród ci Czesi. Sie można, odmówić 

bn wisiti cennych ."akt: oszczędności. zab;eg!iv ości 
gospodarczej, talentu do handlu i przemysłu, (także 
do muzyki przvp. zec.), umiejętności intenzywnej ! 
PQs.tepo.wej uppfwy roli. a z cnót duchowych: c^rą- 
eegr, przywiązania dv jeżyka i z ien i ojczystej. Pa 
friotyzm czeski wykracza jednak daieko poza zdro

i racjonalny egoizm n&rcdowy i wyradza się w  
tReposkromioua zachłanność, w  dorobkiewiczowską 
żądzę zagarnięcia cudzej własności Czesi, jako je­
dnostki i jako całość objawiają staie parwerjuszo 
Vską namiętność wzbogacenia się i d?żą do tego ce- 
jltf ner fas et nefas, ciągle wrzeszcząc prz; tem, że 
dDeje się im krzywda i rozpychając brutalnie sąsia­
dów Kolnam i i łckciam: na prawo i na lewo.

Maly naród czeski, oszołomiony niespodziewa­
nie dlań szczęśliwym wynikiem w;;ny Światowej, 
ae tracił wszelka miarę w swych pożądaniach. Koa!ł- 
Cya, jczęścżą wywiązując się z zobowiązań ząyiąguSę'- 
t i cii wobec sprytnych polityków czesk:e!i jeszcze w 
czasie wojny- częścią reali^ująi dz\ś już przeważriie 
Pęi zitoony i zniekształcony pian stworzenia na 
Wsckcdue Europy wału obronnego przeciw Niem­
com. okazała w traktatach pokojowych wobec Cze­
chów hojność i szczodrobliwość taka, jaka w setnej 
nawet części nic stała rie udziałem innych państw 
powstałych uą grużnch'dawnych imperiów europej­
skich. Granice, jakie łosica koalicji nakreśliła Pań­
stwu, ofiarowanemu w darze małemu narodowi cze­
skiemu. stanowią.istny nonsers geograficzny. gospo- 
diu czy i strategiczny, me mówiąc już o tern, że są 
Rskrawem t ogwał.cenicin zasady głoszonej z taką 
emfazą, iż wszystkie narody mają prawo decydowa­
nia o swych usacn. 'Granice te również nie przyczy­
niają się bynajmuej do wytworzenia w-runków 
trwałego pokijti w Europie środkowej. Oibrzjinia 
mniejszość niemiecka, włączona do Czech, nigdy nie 
Pogodzi się z ‘hegemonią swych d rv ilo -y ch  wład­
ców i zawsze musi być siłs desi ykęyfng, rozsadza­
jąca ich Państwo od wewnątrz. Słowacy, o których 
Czesi głosili :ałemu światu, że 'stanowią z iińH .je­
dność plemienną i że gin, oc prostu z miłości ku 
swym pobratymcom z nad Weltnwy. &tol a?ą bardzo 
energ:cznic, że z Czechami nie chcą mieć mc wspć 
negu, że są osobnym narodem i że należy się im peł 
na niepodległość. Jeśli byli w cza: ie wojny światowej 
wśród Słowaków zwolennicy iederac i z Czecha mi, 
Doznawszy na własnej skórze ich miłe i kulturalne

metody rządzenia, oświadczają teraz stanowczo, że 
ieśli Słcwaczyzna nie ma uzyskać zupełnej Sa- 
moistności. tu raczej niech jakc autoncndczna je­
dnostka wejdzie w skład Węgier, bo wtedy będzie 
mraia większe widoki zachowania swe] narodowej i 
duchowej odrębności, niż pod błOgosławionem pano­
waniem Kramarzy czy Tus<-rów.

Nitdość było jecnak koalicji tego kalejdoskopu 
narodowościowego, tej nowej miniaturowej mo­
narchii austriackiej, jak* przedstaw ia Państwo Cze- 
chosteweKte, więc dla ckrasy pi ■^czyniła im Je­
szcze Rusinów karpackich, w imię sł) nnej idei kory­
tarza między Pragą a gosją. .Cc^rwiścte Ęi. JJus; za- 
karpackiej uprawiają tśzesi pOHtWkę tnoskaiofilską, 
ku silnemu rozgoryczeniu Rusinów galicyjskich, ma­
rzących o niepodległej, tzjędhoezeftfej Ukrainie. Roz­
rosło .się więc. państwo czesko - słowackie ponad 
miHię. potrzebę i zasłUł,ę i rozlewa się na wschód 
monstrualnie długą a cienm, kiszką, imrazie ślepa, 
bo nie mogącą przyczepić się do organizmu wielkie] 
Rosji, a przeto grożącą w każdej ęh,wili nieoezpie- 
czna chorobą zapalenia wryro§tka robaczkowego.

Rezultat owej politycznej elepHntiosis czeskiej 
jest ten. że kierownicy ich nawy państwowej, nie 
mają odwagi Zwołać parlamentu. zasadzie jedy­
nie aziś możliwej t. i. pićcicprzymiothikow ej oidyma- 
c,1' wybórczej. bo okazałoby się, że są we wdasnym 
sejmie w mniejszości.

Nic mniej smutne skutki, wywoła] ów rozrost 
państwowego organizmu czeskiego w sytuacji ze­
wnętrznej. Czesi są :unełnle izolowani i otoczeń* do­
koła wrogami. Jeśli p. Bfenesz mówił, że Polską bę­
dzie miała żytvot bardzo trudny, to zapewne po­
wiedział to dla marnego zresztą^ pocieszenia siebie 1 
swoich, bo zaiste przyszłość Czech, przedstawia, się 
mniej jeszcze różowo. Niemcy nr mogą chyńła przy­
jaźnie odnosić sie do Czechów, to  na to im nie po­
zwoli uczucie solidarności z swymr licznymi ziom­
kami ujarzmionymi przez ptasHch wl«dców i pamięć
0 części swego terytorium przyuczonego do Czech- 
Te same motywy gwarantują stałą i konsekwentną 
niechęć Austrii do Czech: doś Austrja >est bezsilna
1 umiera z głodu, stan ten jednak wPcznie trwać nie 
może 1 prędzej czy później w tej czy innej formie 
obszar ten udrodzi się, a regjneracja ta będzie mu­
siała sie bardzo ujemnie, odbić na interesach czeskich- 
Wreszcie Węgry okrojon„ i okaleczone na rzecz 
Czech nigdy nie zaocmną im swej krzywdy i zawsce 
będą getewe staroć w rzędzie ich wrogów.

WT tej sytuacji, jedna jedyna Polska, miałaby 
przyrodzone v.iuitnki do utrzymania przyjaznych, 
5ąsiedzkich stosunków z Czecn?mŁ bo dzieli nas 
t)'lkD kw estja cieszyńska, który wszasże n a  ćLa*-a-

kter czysto lokalr.y i mogiaby, a nawet po\ imiaby 
nie mieć zesadmezego wpływu na całokształt w za 
jeninych stosuiików politycznych.

Niestety, Czesi robią wszystko, co mogę, aby 
Polskę zostawić vr rzędzie swjxn az nazbyt licznych 
meprzyjaciół, Nie dość im tej i rak już pstrej miesza­
niny narodów obcych, ntórc vxhodzą w skład ich 
Państwa, więc chcą ją jeszcze powiększyć przez poł­
knięcie Polaków śląskich x z całą właściwa sobie 
bezceremonjalhośu;J. już> az*ś projektują na, Siąsku 
Cieszyńskim okręg.' wybo-cze, które tnają wysyłać 
posłów do parlamentu w Pradze. A ce kwestia Śląską 
jest d h  CŁechów tylko interesem przemysłowo-han­
dlowym i  sprawą węglay a dla nas spra wą ocalenia 
ąd obcej przemocy dużego odłamu rdzennic polskiej 
-narodowo uświadomionej 'udnwści, przetc — ;ai-: 
słusznie zaznaczy! .marszałek Trąmpczynski — Polska 
z-utrą tą śląska nigdyby nie mogła się pogodzić.

Jak merozjimną PCditykę uprawiają , C*esij jak 
niebezptecżnć. sythację stwarzaj* sobie prze* zraiame 
Polski, unaocznia to jeder przykład: w razie wojny 
Z Ciecbimf, viojsy.a bołsjuć, połączywszy się z V,;C 
irfruR niogą 't ‘ o m  ‘łatwością w przęciągt! kflkn Ań 
odciąć Czechom słowacką ślepa kiszkę. W ten spo­
sób Państwo ich cdjrazu . rozpadłoby się, na dwie 
ęzęści. Niech więc 'nafci ^ '^ .„ .ilscy  pobiat^ incy nic 
igrajt  z ogniem!

Post.jhj^mic Czechów wobtc Folaków w ca. 
łym okresie tworzenia Się naszej państwowości ma- 
cechowane było wiarołomstwfcm, brutabiością i pra- 
wdziwem chainstwem. Na tym objawi# uwydatnia 
ąię jaskrawo, jaką °zKodę wyrządza narodowi ege- 
skiemu. aieróWomierny i nióhar,noni:ny rozv/ój id  
zdohiości. nadmieniy przerost kultury materialnej 
Która przygłuszyła i wykoszląwiła kulturę duchową* 
Okazuje się, że postacie takie, lak Juljusz Zeyer, 
szlaciiotue i subtelne, przepojon'* na wskroś wiehcą 
ićeolcgją kultury zachodniej, były na potił&żu naro- 
iowościi czeskiej sztuczncmi szczepionkami, roślinami 

eg^otycznemł, które nie wywarły głębszego wpływu 
na otoczenie. Mle ma gr chyb3 także sam Masęryk, 
głowa państwa czesko-słowackiego, filozof, człowiek 
o szerokich horyzontach, indywidualność bądź co 
bądź niecodzienna.

Nie możemy bowiem .przypuścić, aby człowiek 
tej tnia-y mćg! osobiście aprobować krótkowzroczną, 
małostkową i oraynarną politykę czeską wobec Pol­
ski. Żc polityka ta ma wszystkie wymienione cech; 
w najwyższym stopniu, o icm nie może wątpić nikt, 
ktc pamięta, jak Czesi garnęli się do tias i czulili 
poaezas ostatnich miesięcy dogorywania Austrii, jak 
amizgal się do nas p. Dr. Suess na wiecu w Sokole 
w r. 19M3. jakie dusery prawili aekgatom naszym 
w Pradze podczas uroczystości jubileuszowych „Na-
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Płrgĝ ć .mia mristyBi i fpsrlu 
w Polsce.
(Dokońcnenię.)

Niewinny to na pozór ten punkt czwarty, V  rzcl 
czywistości przecież prowadzi do uznania zasady, t 
ktpre’ fi wprost się nie rntwl — miunowicif centra- 
łizttcji wozelklega działaniu turj-styczncgc w ruinach 
wyłącznie tej orgai izaeji.

A jednak nałeż-Y sebic. powiedzieć, ie  cele towa- 
'żYslw carciarskich, ę!rklistów, w iśjarskiLh i Innych, 
aiu zupołiiit co do joty Jcntycziie z ceianr towa 
ryv5t'V jako główne swoje zauanie uprawiających 
♦ur-jj-iyOę, pj£,vjeią w ścisłym tego słowa znaczeniu, 
lub kńh'żnawczych. £lfo. o™ życiem odrębnem, u- 
ps»w:a»« daną galaż czynnesci ludzlucb i turysry- 
cznic i spjitcwo i najczęściej piagi.ą upra wiać j jedno 
l drugie w ramach swych własnych crgaiimoji: 
2wiązkach narciarskich, wioślarskich, cyklistów, har­
cerzy Itr.

Uznając zasadę odrębności kierui ku rożnych ga­
łęzi turysty ni — nazywamy centralizacja ,-n fy czy 
dążenia łączenia w jednym zespo," różnorodnych bi- 
lęiesów. Wtłoczywszy V' ramv t*we; orgajii2ócjI 
w^ąystkl* towarzystwa narciarskie, oraz zw,azki. o 
których * yźej mowa —- P. Z. T. 1- &jrantvp_ tem 
samem pńcc poszczególnych zwóązkow. Sciesn: lei 
Zakres działania, udbięrze biic!atywc w uzyskiwaniu 
fcabwencji państwowych T'autonomicznych — słowem

pozostawi im prawo... arządzai.ia zawodów. Sam zaś 
dla nich nie wiele będzie mógł uczmić z tej pipstej 
przyczyny, że myjąc wiele perturbacji z własnymi nle- 
zm.truio doniosłymi zadaniami, również choćby w 
myśl prostego przysłowia: bliższa koszula ciału, niż 
sukman* — przestanie zajmować się intenzywuie 
imeresand poszczególnych związków i skoryrtjfe v  
przyszłości swą pomoc dc opiniowania wr sprawach 
przydziału subwencji. Że taki M 'uśnie Związek popie­
ra towarzystwa ścisb turystyczne, lub krajoznawcze, 
jest rzeczą aż nadto zrozumiałą, one bowiem w  tym 
mczaljansie będą liczniejsze i m.ają tradycję umie­
jętnego nrowadze.ua swych interesów.

Ola pomyślnego rozwoju turystyki w jej cało­
kształcie. dla dobra wszelkich działających iowa- 
rzystw i związków i w inię połskiej Idei decentrali­
zacji \yszj stkich czym,ości spoiecznych — P. Z. JjfV T. 
w f( /mie nadanej mu przez I. Zjazd delegatów towa­
rzystw turystycznych powstawać nie powinien.

Ale już aa wstępie dowoaziliśmy, że założenie 
związku towaizystw 'turystycznych, na równi z inny­
mi. jest l.r iliecznością bezwzględną { powołany do ży­
cia być musi, z tern jednali zastrzeżeniem, że zapędy 
pochłaniania w sobie wszystkiego i wszystkich, będą 
mu stanowczo odjęte. Do równorzędnego z innym*. 
zwEgK-imi — P. Z. 1. T, należeć powinny tylko te to­
warzystwa lub grupy, które za cel główny swego 
działania tnają turystykę lub krajoznawstwo, nic maj? 
natomiast doń należeć ani narci rze, ani tem mniej 
związki wioślarskie, cvKlistów i mne.

Stanowisko ł. Zjazdu deleg. tow. turyst. w spra­
wie zakresu działania P. Z. T. T. *esi trudnieisze do 
zróżumienia już z tego v/2ględu. że uznaj?c istnienie 
innych zwiizków, ^TPowiadicięc się za po^olanGm

„Rady fury stycznej" i „Urzędu państwowego" — 'je­
dnocześnie powołuje do ź>'Cia rtytwór. którego ccic 
nie zos-ały dotąd należycie ujawnione. Bcć przecież 
za powód,me mogą służyć względy „urzędowania" 
czynników rządowych, którym łatwiej jeśt znosić się 
z jednym ogólnym związkiem, niż z szeregiem poje­
dynczych związków. Dlaczego jednak — o ileby te 
przypuszczenia okazały się prawdziweini — wybó' 
padł w tę stronę — dociekać nic będziemy, sądzić je­
dnak nan wolno, że jest wypływem popędu serco­
wego^ dwóch — wspierających się wzajem — potęg.

W’ sprawie rozgraniczenia zakresu działania po­
szczególnych towarzystw', uciwalono na Zjeźazie co 
następuje; „Zjazd towarzystw turystycznych zaxre- 
Śla dla poszczególnych towarzystw następujący za­
kres działania:

1) Towarzystwo Tatrzańskie i jego oddziały i 
sekcje obejma sprawy związane z turystyką w Ta­
trach i Karpatach.

2) Polskie Tpwmzysiwo Krajoznawcze w War­
szawie 1 jego oddziały zajru? się turystyką płask;?, 
pracą naukową, krajoznawx-ą itd.

>3) Polski Tpurjng-Club obejmie organizację tu­
rystyk5. jako sportu, oddziały turystyczn. wioślarzy, 
cyklistów, autor,...bilistów itd.

4) Krajowy Z wazek turystyczny nu mieć sobie 
powierzone sprawy popierania turystyki i ruchu ob­
cych »td

5) Akademickie Towarzystwa turystyczne winne 
sie stać Sci cjanii Akodenńckiąjni jednego z towa­
rzystw yowvższych.

O P izc^tałe towarzystwa turystyczne powinny 
się stać od( zudami miejscowymi jednego z to',va- 
hyśtw powyższych, - ‘‘W * V  Vr' V
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rodnego DlvadlaŁ’ rozmaić* Kramarze » Svenie, a Jak 
po-Jle zrztocili z twarzy obłudne maski i w ykp ili 
pjreciw dam, gdy, uzyskawsty własne 'Państwo, 
pr/vszU do błędnego przekonania, że isłeśr r im jur 
niepotrzebni.

C*ev zdradzili nai w najkrytyczniejszcj dla aas 
chwili formowania się i zrastania HMlSfó organizmu 
Państwowego. Zdradzili nas, popierając rebelię ukralń 
ską. zdradzili, gwałcąc na początku r  szlego roku 
utrowę zawarta pomiędzy Narodnim Vyt orem, a ka- 
da Narodoyfa cieszyńską i u: ządzając zbrojny uajazd 
na Śląsk, zaradzali nas bez ustanku pomimo umowy 
pańskiej, podpisanej przez Dmowskiego i Fenesza, 
uciskane i szybanufec ludność polską na swem tery- 
icrjtm, adminis.racyjpem, zdradzają nas w aszcie te­
raz, oomjmo. że obie strony zgodziły się n; rozstrzy­
gnięcie koniiiktu za pomecą plebiscytu, który je&t 
Jedynym sposobem sprawiedliwego zadecydowani1* o 
przyszłości śląska bez rzucenia kamienia obrazy po­
między óbz cąsiauujące narody.

Lecz Czesi zamiast wyczekiwać spokojie i z go­
dnością nr wynik plebiscytu, wola oprawiać politykę 
Intryg, matactw i cplątywanłr komisji alianckiej, po* 
Rtyfcę g^attu ! nadużyć.

Czy Czesi chcą koniecznie sprowokować wojnę 
z Polską? Jeśli tak, będą Ją ntieii. Rząć nasz, nie 
przyjmuje dymisj: pesła Zair orskiego, fajco repre- 
tenłantr rządu polskiegr irty komisji koalicyjn-J, 
mimo to, że on właśnie Jts> wtórem tych namiętuych 
i słusznyui słów o wojnie g Czechami, która będzie 
najpopularniejszą w Polsce, dowiódł, że nu tym pti"* 
kcie ni ) myśli o ustępstwach. Stać -*as na to, afcy 
bUnc bolszewików, skroić lównocześnit j>orradnie 
kurtę Czechom. "Aricrzyny w to te-n barwno*, że 
nasze w.'asne doświadczenia I dzieje wojny Czechów 
t  bolszewikami węglersicirpi wystawiły waleczności 
ż dnic^ra czeskiego świadectwo nader ni< wszcaytne.

W. K.

przegląd polityczny.
i *  Rew izja .rakuiiu pokojowego.

Korespondent paryski oazylejskiel „N*tiOŁa?- 
r«.iłung“ stwierdź-, ż. jednomyślne, odęprae stano­
wisko prasy paryskiej i rządu francuskiego wobr- 
skrawy rewizji traktatu pokojowego należy do nr ze- 
szloścl Dow oJuje się w ‘ym względzie na s iw y  arty­
kuł ,Temps‘u“. który ogłosił, że r  id francuski *bral 
przekonali iż Niemcy tez pieniędzy i Surowcó * nie 
c4 w Stanie zorganizować produkcji a więc i wypeł­
nić zooowlązań. t

„Europa Press4* penaje wynu/zein a Nitti ego o roB 
j iką odegrał na konferencji 'oodyńshiej.

Doszliśmy zgodnie — oświadczył Nitu — eo 
przekonania, zt kraj (Ni cy) bez suruwców l bes 
siły kupna nie może nic (?) wytwan. i Uatctp nie 
noże w  następstwie płacić swoich długów. Dob", 

Włoch musi być d&orym E1 iroi eiczykicm Pizeini na 
położenia 'narer'alnego Europy może się d ikona m - 
kc przez przemianę uczuć, Kredyt to j<"*t zaufanie.* 

Oennatiofilska presa włoska, libe-ata a i tocj 11- 
styczna, pieje hymny radości z  powod" rwrotu poli­
tyki Er'enty ku Niemcom.

,/iessi'gero1' pisze: ,.V. lochy mogą eyć dumne, 
że stanowisko ich zwyciężyło i że W :ł» «r ter łpo 
sób potężnie przyczyniły się do pojednania ludów. 
Francja naturahuc będzie rrobfdow*C. ale sprzymie­
rzone mocarstwa opól cen przesilą *

„Berline. Jageblatf* pisze, że *tocfevtncja luwf * 
ska dała p ozytyw / ^ynik, jest i»m

me a nawet uprzywilejowanie Niemiec. Stoimy wlec 
(ektycznie wobec rewbdi traktatu wersalskiego, 
względnie wobec zrzeczenia się wykonań1* poszcze­
gólnych jego ustanowień.

Pufefct a Eatenta.
„Svenska Dagbt# Je “ podaje z Paryża, że Rosja 

oowiecka nie iest pojednawczo woleć Polski nastro­
jowa, ponieważ jest pewną, łż całkowicie ignorując 
Polskę, może z Europą handlować,

Polska pragnęła wystąpić przeciw Rosji fcaii 
mandata juszka Ententy. Anglja jednał, zbliżywszy 
się do Nolszewji, ńie dbu o polskę

Żądania polskich dyplomatów tric znajuują żadne- 
go odgłosu u Enienty. Uważa się je ton za „wręc0: 
bezwstydne*4.

Roch —.yeaat.’:«* w Niem mech.
W  Niemczech rozwija się orromnic szyoico orga­

nizacja wojskowa, poć 'tńamlenną nazwą: „Związek 
narodowo usposobionych żołnierzy1; Celem związku 
iest skupić wszystkich po niemiecki* i narodowo czu­
jących elementów rasowo-niemlecktego pochoazema.

Organem związku jest dwutygodnik „Duiłsches 
Heer* . , W Sednym z numerów tego pisma czytamy.

„Obiecankami i darami Danaów oć roku wódzi na 
pasku niemiecki lud tząd żydow.-socjal. Mimc znanej 
osp ł‘ośc‘ niemieckiego Michla irzyjdzie wreszcie 
czas, że on się porwie 1 oszustów wypędź1 ze Świa 
cni. Chcemy być penami w naszym Jomu“.

Przegląd prasy..
Niezwykły fiw*:

Pod trm tykulmi p. B K. w „Kurjerze Warsz.** 
v następujący sposób podkreśla bankructwo zatnie- 
rzef socjalistycznych w Rosji:

„{roni: histerji, jak słuszni zauważył ried-wno 
.Times", me może się ialej posunąć, niż dziś w Rosji 
Wielkn emancypacja, która zniosła kapitdizm i usta­
nowiła „dyktaturę prc!etarjutu‘\  końcay się teraz ua 
niewoli robotniczej. Rząd bolszewicki zaprowadza o- 
bccnie zwyczajną, starą, potępioną i wyklętą, pań- 
sziryznę.

Wiadomości o tyn S2 jzególnytn nawrocie brzmią 
coraz konkretniej. Wczoraj zdawało się jeszcze, żo 
mamv do czynienie z jakiemiś fantazjami szalonycn 
umysłów. Dziś fakty są ustalone. ..Praca przymuso* 
wa*‘ stała się „aczclnym programem Loiszewiznju.

Manifest, wystosowany io całej ludności rosyj­
skiej prze/ .Centralny komitet r owszechm pracy 
przymusowej**, zapowiada, że w Rosji ma być zaprc 
wadzona praca Przymusowa i wszyscy obywatele, 
zdolni do roboty1, będa zarejestrowani i snisuni we­
dług Kwalifikacji zawodowych Na pierwszem posic 
dzetuu „Cemramfeg- komitetu*4, urżęc-ijącŁgc pod 
przewudnJctwetr Dzierżyńskiego, ułożono pkn dzif • 
łania na r. b. Niezadługo Już może nikt w Rosji m« bę­
dzie mógł prucować według twej woli. Rząd wybttr 
rze mu zawód, wskaże miefc'* prrej1, nakaże jej 
długość

Pierwsze zastosowanie nowego porządku rzeczy 
na«iępuje na kole‘ach. Są Qńe już w pewnej częśc. 
zmiftaryzowanc Radjc z 28. z. *n. donosi, że „cały 
pers mid, łącznie z Inźynieraiłu. służący kiedyicolwicl 
tta kolejach** ma być odwclany t  armji bojowej i 
wcielony d& irmji pracy. „Wszyscy nu.ja się ndać 
natychmiast na swe papri-edr1-) stenawisko ; ocśwlę- 
cić się wyłącznie rlużbie przewozowej**.

j o  samo ma się stać, .ub *uż się dzieje, w komu 
rrmacjach .zeczn:*cht w k^cl,? eh t garbarniach.

7) Towarzystwa narciarskie zachowuj sw do 
chczasowy charakter i zikrcs dzlalalnoś-.
> io  schi nisk i znaków zlmowycl tuszą 1 ozosta- 
ić w '^iNym kontakcie z towarzystwem gospoda- 
■ jąc • ji w danym terenb-'.

Tr»dno Jesi przeciwstawiać się towarzystwom 
rys1 ycznym i krajoznawczym, gdy one same, 

;elu uniknięcli ewentualnych sporów w przeszło 
lut dla ułatwienia sobie pracy, nragną okres tnia 

nnpetencj* i przeprowadzają między scoe rozdzia. 
ikresu działania. I byłoby wscystko w największy.1* 
*rza ku <dyby taki odział nastąpił za zgodą i na 
-czc^e uBzystWoh istniejących w P, si^ towa • 
yst" 1 ti i/ystycznych i turystyeru > krajpznawcz. -.u 
a pewno przecież rzec możn , że na rozgratuc snle 
-mpetenc'. w i formie, zgodziły dę towarzystwa, 
ymieniom w piem^szycili czterech punktach wy- 
licnionej wyżej uchwały Zjazdu.

Niebezpieczeństwo dla istniejących towai*,„stw 
e leży wszakże tylko w rozdziale kompetencji, czu- 

się je doDiero w postanowieniach punktu 5 i 
:1iwały, H r t  — istnieniu ramodzlclnem:* wielu fu 
”arzyst>* turystycznych i turystyczno -Rraiozna-
'czych zagrażają wprost poważnie, 'adycja pra-
V i przywiązanie do gouta swego — wski * I zape- 
Tie. lotkniętym w swych prawach arnonomicznycn 
)n-ń-zv«twom, właściwą drogę postępowania na 
rzysztość.

Odv si? biiżei rozpatrzymy w cw-ych 7 yunktac 
tmwalv, zdrnnjewa nas przede wszyć łkicm ian; fakt 
-,tiien b  aa L 7jeżdzie dcl. tow. tui.. 3dh“tym w 
ierw szyn roku Wolnej Polsk — uć̂ flwał o tak wy- 
:*nych tendencjach zaborczych. Najwidoczniej wy- 

, Borównafl/e, ic  gdy. jtarrętowas^ iedneł

z gałęzi przemysłu je-t dla wprowad-ającycn kartel 
korzystne, te i uprawianie darel głłęzi turystyki na 
wszystkich ziemiach Polski pod jedną tylko tu mą, bę- 
dzli dla tej ostatniej równii pożyteczne. Ot, eaś na 
tem zyaka tun ityka, o tern się nie mówi. Pogwrico- 
no zasadę samostanowienia o sobie towarzystw i za­
pomniano, że Jedyirvm źródłem wszelakiego post pu 
w Swiecit na wizysmieb polać * pracy _  była, jak i 
będzie, wolna Kon&urencja. ‘i>a konkurencja i pra­
wo wolnej ręki, to zajady które należy co ry chlej 
przyjąć w stosunku do wszystkich ktniejącyca lub 
powstać mogących towarzystw. Poprzestawać ua 
mniejszym „zak/es-tf działaria**. ał-  należycie wypeł­
niać przyjętó ca siebie obowiązki — oto motto, ‘.Wre 
trzcLa postav*ić na czele a.szymlćh prac w Polsce.

Co się zaś tyczy .crytorjalnegt) rozdziału kom­
petencji, to ped iym względem t owsŁechną Jest opł- 
,d£ że nroytadzcnie ‘akiejkol 'K‘k w turystyce celo­
wej gospodarki ua dale de odleg .ści, jest zjoł;. wy 
kiv.czrr.ij. Mamy niezbite dowody 2 przesziosd, ze 
działalność towarzystw, pragnących przez swe sck&Je 
ta wszelk° cent „gospuJafowani i w ćanyin terenie**, 
bvfa zawsze w danym terenJc wl&śnte nidl$ i nie od* 
pówiadąjącą pc*mbom. Dlatego sądzimy, że teryto­
rialny podział kompetencji od! Izie sic tak, aby „da­
ne tereny** miały, każde dla siebie, s vcro enfgiczne- 
go i w bliskości osiadłego gospoda za. icy zaś nie 
wątpliwie Istnieją od dawna i nie omieszkają rozpocząć 
działalności, nie oglądając sló b teorćtyesne roz­
trząsanie, choćby bard&- poważnych czynników. 
W tedy tadkn tererj- owe uza*skaU rwarancję rcuwc- 
ju, otrzymają schroniska zagospodarowane należycie 
i śuezki 1 zaroją się od turystów f naretarur.

W szędzie zaproś adzana jest praca przymu»Owa % ry­
gorami, riąznanemi nawet w  dobie naąorSiego wy ­
zysku robotniczego. JKrasnaja Or<ujieta‘‘ utr^yniujw, i * 
tol.otnlcy, którzy oddalą się be* pozwolenia będą 
aresztowani i wyste"‘ n? ifonh Dzltu pracy zai ofc«»* 
ślouo kia II godztt -iajmnid W JabryKac’:, wyrabia 
iącycl. środki tranoportowe. 12-godztnny dzief tobc- 
czy iuż wuzedł w życie.

Ri* umie się, że fabryczne rady zobotnicze ł łóck** 
•nitety robotnicze zniesiono. Słało się ito w pier­
wszych dniach z. .n. dekretem, oanajmiajT yn: że
'nstytucje te „silnie zaszkodziły wytwórczości, spro­
wadziły demoralizację w kołach robo«uCzyćfc i przy­
czyniły sit,' do zniszczenia materiału fao^ycznego**.

Mier&’.ewicy moskiewscy wystąpili z protestei 
łirzcęfw Wszystkim tytn Łar«rądzen‘om, oskużaj ;t 
bolszewików, że naprowadza ja peprestu niewolę. Np, 
to Z nowjew odpowiedział, że nie drogą zwtązkćr' 
zawodowych (trade-unicnizmu — jak się wyrał‘), 
lecz jedynie żelazną dyktatura zdoła się przezwycię­
żyć anarchję i podnieść produkcję... To też Trockii, 
który, jak wiadomo, stanął na czele zarządu komuni­
kacji. chełpfł się na zebraniu cOwLtów, żt wcicd li­
teralnie całą ‘'idność bądź do armji bojowej, bądź do 
armji przemysłowej l rolnicze!.

Wszystko to Iest w najwyższyir stopniu por- 
czając e

Zapewniano nas przeciek że w aszlachetnlajacc 
atmosferze „dyktatury pro1etaija:tT ntfknr wszeiKlt 
okropności systemu IcaiMtPljslyćzncgo. %Tiatctiiar+ bS- 
panuje wspaniała emulacje w pracy, z e  ni- będzln 
tam „nędznej wśród robotników spekulacji*' (na któ­
rą uskarżano się na ys^tnieic zebraniu sowietu w), 
ts  ernancypucji? robotnika pudnleste jet,o sum i^ t  
)oywavelskii» \ udzieslruiokrotpl jego zdóbośc 
twórczą

Yynijzjsem tób się siato? Po dwu z górr. latach 
prób zaprow adza się prac; przymusową. ZaoianU 
się strajków. Znosi się 8-godzłnny dziuft rcboczy. Zł- 
sfcesowuje się dfiy, od początku dc końca, jUTst«n nó- 
litaryz-nu pruskiego.

wTcrćtce Już ^obuczymr. czy nlesłychai.y xtn 
aparat militr-ystyczry dopomoże sowietom do wydo­
bycia Rosji z rozpaczliwego położenia, w którcm sit 
olwcnlg Łiiajduje. Bolszewizm rzuca ostatnL kosd 
na stół.

Ale dziś już jedno jest widoczn: t rtiewątpLwe? 
największy eksperyment socja‘jsiyr“my, ja,ieno 
światu dane Dyto praktycznie dośy/iadc^ć, końc*v 
się pónańbieniem wolności, odrzuceniem wszystnę®. 
dotychozasowydh postulatów socjaliftycznych ną- 
wr^tem d& najmroczniejszych czasów organizacji go­
spodarczej, Niechże ten fakt pobudzi nareszcie* ifl 
myślenia marzycieli i dem agogór.

O odpoczynek soboufl.
Tutejszy orgai. sjonistów „Chwila**. rrnńeczczŁ 

płomienny artykuł w olrooie sabatu:
„Prznz bezmiar wieków izrae! wierny 

Saoatowu Gnany przez k tje ścigany lok krlki 
z\.1 erzę, męczony, pozostał wusmy Idei odpoczyy- 
ku sobotniego, a w dnia tym dusza r ewotnika podno­
siła się z nędzy dniu pows „edniego ho wyż^r: nie­
bosiężnych. W dniu tym — ja* cace legenda — bie­
dny, do ziemi przygnieciony żyd. staje się księciem 
niezawisłym i nikt mu nie jest *ówny w d< strjeń- 
stwie Sabatu, gdy obcuje z Stwórcą. A taga sLa 
i moc bije z tego znaku przymierza Pańskiego, że 
żadnego przymusu nie trzela było, ani tadnero roz­
kazu zewnętrzne*o. by utrrymać dtzcz cale sttfec1'* 
gloriolę Saoatu".

„I oto m Sabrt podmesion, dtoń. Siement przy- 
łrżcmo do świątoblivrego duła.

„Niema Sabatu — dekretuje Sejm jlerując sic 
głucha zawiścią do wyznawców Sabatu. 7ablernnjy 
żydom Sabat, a ich patos moralny uniknie w pogoni 
ca złotym cielcem i tle  będzie ten naród, ja.. żyw3‘ 
wyrżut sumienia, sterczał w Sodomie ludów, To 
wszystko jedno: Sabat, czy inny dąień tygodnia. 3dy 
cisza świąteczn? i “ cnototmy betład opanują cal; 
kraj, gdy warsztaty ^racy pewnego dnia staną 1 ko­
ta obrotowe zamilkną, gdy cała ludzkość na dzień 
wstrzyma ruch, w ów cw  sądast LriUestwo Boże v*  
,4 ta na zltml

„W waice o swoją wiarę i SabU był Lsr-el « -  
wsze nierwyciężalny. Księgi Mackabciszów ,są Prv 
klamacji te <wsętej walki. NajbarJrftj ptńcojo, y  to- 
ród na t-iemi w  imię swoich ideałć ** gorów jest do 
poświęceń “Papierowe pociski z jakiekolwiek sbony, 
nj i są mu straszne. Burza, która się rozpętała x  ze- 
ci*.v żydom, minie h**zpowro.nie i znowu pokaże, jak 
tyle razy w historii, żc zawisb^ zakusy, rozbijają Ją  
o własny niero^tun, że Pan Bóg ,est silniejsza Jak 
Mawi izu *. a podobno nawet jak koalicja, G-itóski, 
Witoc Lutosławski**.

Nikt jednaa żydom nie -abrania w Pof cc święcić 
gWvgo dnia. NaLacano jedynie szanować spuczyness 
niedzieli - Jak wszędzie ju ówiecie. Czeiuiiż to po­
dobnej kar ipanH Ptzecb odpoczynkowi medzietaemu 
z  powoływaniem się na Machabeus^d./ nie ogłasdaju 
żydzi w Londynie i Nowym Jorku, gdzir est Jh iui 
mało? Te uparte uwsiank? Piński za pochyłe drzewo 
iie Jest berdzo bezpicczi.e. Dzielni Machphe*tszr nl» 

capobi< jij rozprószeniu S* żydów ua. cztery
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Polska musi wytężyć wszystkie swe sity. zestrzs- 
*iw v' jedno ogmsKo wszystką swą woJę, aby rozegrać 
*tvyęięsko wojnę z Rosją so\/iecką, aby ostać się zje­
dnoczoną i catą, wielka i potężną, rzeczywiście nie 
Podległą. 1 to tem więcej, że położenie nasze 'nięuzy - 
narodowe — w znacznej mierze skutkiem samobój­
czej, „federacyjnej"- polityki zagranicznej — jest bar- 
ózo niekorzystne. Otoczeni przez w ogów  prawie. że 
OTuszczcni przez Ententę, która biedzi się w interesie 
^ielKióii nnansow nad odbudową Niemiec i Posj’, 
obarc7«*ni tego rzędu „sojusznik?mi“, co „rząd i woj- 
sao“ atanuina Petlury — zostaliśmy wobec naszych 
nięprzyjaciót w tej wielkiej, rozstrzygającej chwilą 
Cfłkow.cie, nieomal, że opuszczeni 1 niem* dla na-i 
w 1-pzgrywainu wojny z Rosją innegę oparcia, niż to, 
Jakię znajdujemy w7 samych sobie, w si!e i jedności 
naszej woli, w gotowości5 zdclnośęi zbrojnego czynu.

Ententa pod wpływem wielkiej międzynaicdowej 
finansjt ry, jeśli jeszcze nie wprost, to już aż nazf yt 
dobitnie posredrJo wywiera na nas nacisk w kierunku 
zawarcia pokoju z Rosją sowiecką, ' przy- 
czehi niedw uzna :znie raczej zachęca rząd sowietów-, 
tby wystąpił z roszczeniami do poiskicn częśd Litwy,/ 
^Vr.fynia i Podola. Ostatnie nasze zwycięstwo i przfr- 
sunięcie li-iji ‘rontu ku Dnieprowi spowodowało, że 
rząd sow ietów Rosji i Ukrainy wysłał do Ententy de- 
Peszę iskrpwą, którą zawiadamia o gotowość natych­
miastowego rozpoczęcia rokowań pokojowych z Pol­
ską, Jeai, to wsrrźnie zaro wiedź i pierwszy fiok  dc 
v' njesiepją przez bolszewików w razie dalszych na­
szych zwycięskich dznłaó agiesywnych, formalnej 
Mosfcy, o pośrednictwo Eiftfefity.1 a raczej o podykto­
wani* nam p/zez Lloyd George‘a pokoju z sowiecką 
Rosją i Ukrainą.

l :ego rodzaju interwencją grozi Polsce w osta­
tnich tygodniach coraz zapalczywiej centralny organ 
R. P Ś. „Robotnik*4. Dzieje rię to od chwili, w której 
przestał obawiać się tryuaualnego wejścia anmi bol­
szewickiej uo Warszawy. Pół roku temu prasa socja­
listyczna w-zywała Polski do zawarcia pokoju, jeśli, 
chce na wszelki-wypadek zabezpieczyć się. przed pod­
bojem bolszewickim, obecnie zaś wzywa, jeśli chce 
utnKitąć dyktatu pokojowego 1 loyd‘a G corge‘a.

Niewątpliwie opinja, urabiana w krajacc Ententy 
Przez prasę socjalistyczną i liberalną., że Polska nie 
Pt-dbla Rcsji sowieckiej, skoro nie skończyła z nią 
w memencie, gdy Denikin zagrażał Moskwie, a Jude- 
r.icz Piotrogrodowi — w dużej mierze przyczynił? się 
de zmiany stanowiska Ententy wooec Rosji sowieckiej 
> "Pirzyjęc-a przez nią programu L. George‘a.. Cbe- 
cnie zaś — jednym z  walnych czynników, które po- 
^SiTzym-ij^ jeszcze Ententę od wejścia na urogę bez- 
względnego i bezpośredniego narzucania nam pokoju 
z Rcsją sowiecką jest cicha nadzieja, żę my choć po 
z<■stawieni właśnyiu naszym siłom i bez pomocy 
Państw zachednich, oprzemy się Rosji sowieckiej, a 
w każdym rajtie nasza bojov/ą gotowością ułatwin;., 
Wywarcie nacisku na rząd sowietów w kierunku i"t>- 
gresywnego „nawracania się ćo. zasad cywilizacji44, j 
tem ultglejszego poddawania karku pod przygotowa­
no jarzmo gospodarczej niewoli.

I guy Polaka w jedności i sile wok zwycięstwa. 
*y. ćpanej pa niej gotowości i zdolności bojowej po. 
siada istotną rękojmię, żc nit zawrze z Rosją so­
wiecką pokoju, któryby nie oo.powiajai naszym wy­
mogom, oraz że uchyli wszelką interwencję obcych 
Potęg to Rosja sowiecka słusznie upatruje w rozło­
żeniu tej naszej -vo.i, w osłabieniu tej naszej bojowej 
So+owości, jeśli już nie w ar inków’ swego zwycięstwa, 
to wymuszenia pokoju ~  choćby przy nomocy inter­
wencji Ententy — na pocstawacL dla siebie w Zupeł­
ność1 korzystnych. _

** Hgtąd4 • ttft *"-„kainpaT̂ ft "-pokojówa44 - ^rewarfeona- 
Przez naszych socjalistów, kampania zr iier?r ’4ca do 
osłabienia i rozbidą naszej woli i gotowości bojowej 
fest — świadonfte ę^s ■bezis/ig.inhli — akcją wymie­
rzoną przeciw PtsisCC. GfrjT 7F*ó!shu prowadzi wojnę 
z Resjp sowiecką, i gdy zwycięża, to polska part* 
socjalistyczna, nr tyłacn naszej bohaterskiej , ar.njl 
Podejmuje w dbrpnie bołszewji walkę przeciw dalszej 
Myjnie i ta pokojem. ,.Nie od dziś walczymy > po-' 
WT*, oświadcza w  odezwie do „ludu rosyjskiego44, 
Centralny Komitet Wykonawcą* P. p. S „Ot cenie 

gdy żbankrutowałc polityka „drutu kolczastego’4,
Z tem większą sd? zadamy od rządu polskiego, 

abj zrobił wszystko, dla niezy-kmzrtego zakończę- 
hlh Wojny4'. Tę ...wSększą siłę*4 cze«*pie P. ? . S. jak 
i Rosja oowleeka w tem, źe obce pctfgi, że wielka 
żydowska finansjera, "smiją wywrzeć nacisk na Poł- 
s"<£p dla zawarcia pokoju.

Propagandę pokojową — każde państwo organi­
zuje vi czasie wojny w kraiu przeć:-mika; organizuje 
olbrzymim nakłaaem środków piemęznjdi { całymi 
"Sastępam' wysyłanych agentów. ; Propaganda; taka 
ułatwia ma bowiem: zawsze zv.T—ęstwc.

Ab też normalnie wszędzie prot.agai.da pacyfi- 
*ł] czna jest ścigana jako zdraaa .stanu, jako zbrodnia 
P*1’ 2c 1y j 'ojczyźnie. We Francji nie skończył się jc- 
Wćzn proces Drzeciw p. Caillau^ orkarzonemu o 
diiałante w celu przedwczesnego, a więc nieko- 
rżystńego dla Francji pokoju, oraz o dążenie Jo zn ja-, 
fy  rządu i  objęcia władzy dla zawarcia pokoju.

U nr.s. od 1 ześciu miesięcy rałe stronńictv:o so- 
t^alirtyczn;, prowaaz? publiczn e i nie publicznie ta- 
kaź samą zbrodnicza *kqję. Cym esie r  bczk-irnle

od iwna zapowiada w prasio i na wiecrcn, ze zmusi 
rząd strejkami, zwłaszcz? kolejowymi do zawarcia' 
Pokoju, na w'arur.k„ch. 'akie nie powołane przez na 
ród organa,' a l t . tow. p e r l czy Diamand podyktuje.

Centralny Komitet Wykonawczj H  P. S. prze- 
syla bratnie pozarow’rnie proletariatowi Rosji, z 
która prowadzimy wojnę, a równocześnie wzyvra 
P io le tarja t nolsk: da walki domowej. Pod hasłem re­
publiki socj.mstjczntj.

Propaganda pacyfistyczna, odnoszenie sir do 
wroga ‘ poza Sejmerr. i rządem- wydc;elan;c się z na­
rodu i Drżeciw^stawianie mu w innę walki socjauiej ■ 
na oczach aimji nieprzyjaciel, strajków nieustannych 
— wszystko tc są środki wytrąrerla żołnierzowi aa- 
szema zw-ycięsRego oręzą, wytrąć snia go zdradliwie, 
podstępnie, z tyłu.

Taką działalność już tylko jcaer nieznaczny kros 
dzieli od przyzwania wręcz nieprzyjacielskiej armji 
rosyjskiej, aby szła pomóc budować republikę socja­
listyczna „pizeciw rodzim j reaKcji '.

Partia socjalistyczna jest na. pochyłościach Tar­
gowicy. Nie pozwoli jej ostwecznie stoczyć się po 
nich także i maksyma przewódców bolszewickich, 
„że nie można socjalizm” nieść innym narodom na 
ostn-.acb b^guttów*4.

Dr, W. »L

Oo walki z groźpyrr wroiiem
1 1; tiŁszaiace postępy tyiusu plamistego. — Wscho­
dnia Małopolska lea m z ntównycb ordsk ©pt- 
demjL — Groźne słowa Naczelnego Kcmisama dla 
zv"jlczanla tyfusu. — Na kres-oh wschodniej od 
Dż> !ny po Dniestr ćwierć miliona chorych. —- 
6fe ‘skarży7 padło n.n posterunku. — Pr< gram zwal­
czania ąpidemji. — Trudne warunki, konie^pość 

współdziałania społeczeństwa.

We Lwowie, 12 marca.
(a). Kpicenua tyfusu plamistego, czyni zastrą 

szające postępy i porywa, zwłaszcz0. na obszarze 
kresowyc'i ziem wschodnich mróstwo o‘far. Wszel­
kie dotychczasowe zabiegi władz sauitajnych jiie 
zdołały rzucić zapory w pochodzie tego groźnego, 
strasznego w-oga, który w szóstym roku wojny 
wśród znękanej ludności rozsiewa ogromne zn|- 
szczeme. Fadają coraz częściej na posteruniiacl le­
karze, wymierają po wsiach eałe zagiódy. a stojąc 
pustką, tworzą groźne aa najbliższą przyszłość 
memento.

Korzystając z  pobytu prof. dra Stefana Dąbrow­
skiego w Warszdviie i jego rozmowy z Naczelnym 
komisa:r~eru olr zwalczaj ia tyfusu plamistego, pułk. 
dr. Emibm Godlewskim — zapytujemy Szanownego 
Prnfcscra o obecny stan akcji zwalczania tego stia 
sznego wroga.

— Prof. Dąbrowski przedstawi! Komisarzowi 
Naczelnemu niezwykle ciężkie stósunki, panujące pod 
tym względem we wschodniej Mnłotolsct W bca- 
nisławowskiem n. p. z Dowodu trudnych stosunków 
aprcwizacyjnych ludność schoazi z gól w doliny, a 
na jej miejscu ma być rozmieszczoną grupc gen. 
Bredcwa. a w znacznej części trawiona tyfusem 
plamistym, ma być skierowaną w okolicę Stanisła­
wowa. Jeżeli nie wostaną przeasięwzięte odpowiednie 
energic zne środki zaradcze, powstanie nowe ogni­
sko teł w zastraszający sposób rozszerzającej się 
epidemii-

—r  Pułk. dr. Godlewski odpowiedział: Tyfus
plamisty w Polsce dochodzi do zastraszających rqz 
miarów. Przedewst,ystkiepi jest tą ep'demją nw le- 
dzotia. .Małopolska, a w szczególności jej obszary 
wschodnie, dalej ziemie dawnego Królestwa i znów 
wschodnie jej okolice, ale najgwałtowniej srpty się 
epidęmja na wschodnich kresowych ziemiach, pozo­
stających pod zarzadem w’ad z polskich. Na Litwie* 
Wołymu, Podolu, obliczenia w przybliżeniu podają 
y* mi.jona ludzi chorych dzisiaj na tyfus plamisty. 
Gdy się przyimir tylko 10 procent śmiertclncści — 
na północni ch odcinkach Lontu wschodniego śmier­
telność dochodzi do 25 p*-qc. — tc tracimy mie­
sięcznie 25.001 luazi. Na tym terenie camycl ieka- 
rzy v/ walce z tyfusem padio w ostatnich crasach 
65 -  co w jaskrawych barv:°ch dajv obraz wprost 
żywiołowej klęski. Jostto zatem wojna bardziej krwa­
wa i większe poci? gająca ofiary, aniżeli frontowa 

—  Prof. Dąbiowskl pytał Naczetoego Komisa­
rza o obecne warunki walki-z tyfusem. W odpowie-- 
azi padły te mniej więcej słowa:

„Wobec zastraszającego pochodu eiMdemji po­
stanowiono ujednostajnić całą akcję. Naczeln: Ko­
misariat, któi emu podlegaj? w sprawach zwalczania 
tyfusu władze cywilne, a do wskazań stosować się 
mają i władze wojskowe — ma pracę ogromnie utru*> 
dnioną. Materiałów szpitalnych w Polsce nie mc. brak 
aparatów dezynfekcyjnych, niema również mater­
iałów dla instalacji kąpieli. Wobec szalonej, żywio­
łowej klęski epidemj., stoimy niemal bezbronni w 
tern przeświadczeniu, źe iestto klęska nie z nasze* 
winy, ąle płynie z następstw wojny światowej. Tysią­
ce reemigrantów i jeńcóy,'dąźScś:clł -z R&sji P o l­

ski i z zacńoan przez Polskę nu wschód, wniosłi 
zawiązki •'ej groźnej epidemii szerzącej się obecnie 
iak strasznie po zier.liaćh polskich,

Sprawa zwalczania tyfusu ma charakter między­
narodowy nie tylko z tego powodi' że jej źródt 
tkwią w międzynarodowych zawikłuniach i wjT)ły- 
v'ają ze skutków wojny, ale diatcgo. że ta siraczna 
klęska, niestłuiiłioua na miejscu, fatwo niuźc się . 
przenieść na zachód i ogarnąć całe Europę.

Zapytany o oian pt-acy — przedstawi! Dr. Gc 
diewski jej program: Zdąża do powstrzymana napły 
wu epidemii do kraju i dc stłumienia ognisk epidemi 
cznych w jego wnętrzu. Pierwszorzędną w rej mierze, 
ri lę odgrywa czj7stosć na kolejach, regidair1' o od czy 
szczanie dworców, wozów — wyuane zostab' już w 
tym kierunku zarządzenia ua żądanie kómisarjatu dii. 
zwalczania tyfusu. W pasie granicznym wschodnim 
ustanowioną została kontrolna linja czystości ceiem 
roztoczenia należytej opiekł nad ruchem pasażerskim, 
nic dość czyści pasażerc wie, zwracani będą do zakła­
dów desymekcyjnych i kąpieli a chorzy, do szpitalL

Na ziemiach wschodnich, gdzie tyfus plamisty 
szaleje, zwiększoną zostaje ilość szpitali, aby chorych 
można w nich pomieścić, wprowadzone zostają ko 
liinmy smiitarne, mające odczyszczać aoiny skąd cho- 
rzy wzięci Tostaną dc szpitali. Pierwszem tedy ua- ; 
gadnieniem obecnie jest srrawa zwiększenia liczby 
srpitali, jak niemniej łóżek, których w trzech naj 
bliższych miesięcach ustawionych zostanie okofa 
15.000. Dalsza praca postępuje w kierunku tworzenU 
zaliładów kąnićlowych, łaźni ludowych i zakładów 
dla instalacji desynfekcyjnych.

Cały ten cgrom pracy zdaniem Naczelnego komi­
sarza może być wykonany przy energicznem i ofiar- 
nem współdziałaniu całego społeczeństwa, a przede- 
wszystkien jego sfer Inteligentnych, zaró cno kobiet 
jak i mężczyzn. Dużo stw'or?ono już planów w7 tej 
mieizc, ale bez przeświadczenia o Konieczności sze- ■■ 
rcliej inicjatywy samej społeczeństwa, akcja udfć się 
nis meże-

Komisarz Naczelny jest przekonany, że społe-, 
czeństwo polskie na kresach południowo-wschodnich, 
gdzie dało tyrle dowodów7 zaparcia się, hartu, ofiarno 
ści, potraS odpowiedzieć i w  walce ciężkiej z epide- 
rrją tyfusn, postav”onym zadaniom i pospieszy Na 
czelnemu komisariatowi w tłumieniu tej żywiołowej 
klęski.

Tyle Naczelny komisarz w tej sprawie. Zapytuję 
Szanownego Informatur?, czy inicjatywa Naczelnego 
komisariatu i ofiarność oraz debra wola społeczeń­
stwa wystarczą w 'rwardych ^ ciężkich zabiegach 
w alce z tym strasznym wrogiem?

Zdaniem Prcf. Dra Dąbrowskiego, wymienione 
I GWTżej ogniwa w zwalczaniu tyfusu są konieczne, 
— ale skuteczna akcja będzie luożliwą dopiero wtedy, 
jeżeli administracja w7o wschodniej Małopo'sce bęazit 
naprawdę sprężysta, co przy obecnym ustroju admini­
stracyjnym jest nicmcżliwem, ponieważ przerastó 
siły Generalnego Delegata* uważa;,, zatem, że podział 
na. województwa wprowadzi decentralizację i ułatwi 
urzeczywistnienie inicjatywy zarówno Naczelncge 
komisarjatu, jak i samego społeczeństwa.

Nieprzi'jacie! groźny już nie przed brantajni, ale 
i v r bramach Oraz w7ewnątrz r.ich czyni ogromne spu­
stoszenia. Czego nie wyniszczyło sześcioletnia wojna 
i pług Y/ojeuny, krający ziemie nasze raz w tym. to 
znów7 w owym kierunku, czego nie strawiła niedola, 
to w swej słabej odporności na.ażone jest obecnie n?
S asiwę żyv'iołowej kioski.

Do jej stłumienia stanąć obok czynników powoła-; 
nveh winne całę społeczeństwo!...

N A D E S Ł A N E .
(Za rubrykę tę Redakcja nie odpowiada).

U t u l i l i  o f i o p s J f r a

Dr. Jftcfa  Aleksiewkza
c f u r u r j f a . o L i o i e d y s t y
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'Od wfamiegó korespondenta).
yiofckiróiw. w  marou.’

(en.) Stworzone w czasie ostatniej w n r  polskie 
szkolnictwo m  Podolu przetrwaig dgsc szczęśliwie 
okres atv?xęW. Obok licznych SZWl ludowych, utrzy 
myu anych pod Uerowriętwtm Macierzy szkdlngj a
r>uy pomocy materialnej ^amej ludności, PKknte 
rozwinęło się prywatne szkotniętwc średnie. ‘Pow«&- 
ty liiinnscja jy Win..jcy, Plgskirowie i w Kamień^-, 
a oteik nich w wielu mniejszych miejscowościach za­
wiązki u«Kćl średpięfe pd jedne; do czterech klas.

Już w pcęząuaęh działalności wyłaniaj sic pro- 
Kram szkolrjcłwa poisloegu: po^nfcsicmi *uiter4lne 
i p.arudowe szoiokięh warst"' społeczność* ./OJsktel 
pr^ei, szkole ludowa i rtwonęnie ptr,ckiej inteligencji 
zawodowej z pomocą szkół Iredipcit,. Ilu (temu ceio 
wj zmierzała polska szkoła średnia, która noczatHpwo 
przsuamtaią .niodzicż z warstw różnych, pnewaŹHię 
jednak g poś ód inteligencji ziemiańskiej, z czasem 
zaś -  gdy ziemiańskie rodźmy wyjechały przed per 
zr..maiuj -ikrai frko-boisi ewicktemi do 1 oPW ^orzc 
nosiła v.oraz bardziej punk' ciężkości ku warstwom 
indowym, ogarniając młodzież drobuo-mieszecańśką, 
robotniczą i włościańską. Vv ten sppsob średnie szk<y 
fa poiska ną Podolu coraz bardziej demokratyzowała 
i coraz bardziej zbliżała się do 4deału swego posłan- 
nictv a.

Pod irzględem materialnym nzjsięższyrr* dl?, 
szkoły polskiej aa Podolu był początek obecnego ro­
ku szkohtęjto. LoMle tzkóf średnica rekwinowsnc 
przez ~dd*iały ukraińskie, w j?em jpecribstamt oka­
zali się Ukraińcy galicyjscy, zostały zdemolowane, 
rcżne choroby zatażnę były powodem przerw w n-*- 
•ice, brak nauczycieli j uczniów w klas»ch wyższych, 
k.Irzy tłumnie wyjeżdżali do Polski, brak podręczni­
ków i czółna nędza — oto trudności, jakie mino do 
zwalczenia szkolnie*wo polski?. Z t p“ ctrwaf< tg 
ciężką próbę, zawdzięczać to najemy słównie polskie­
mu mieszczaństwu i w'łościaństv'u, które azieci swe 
wysyłając do gimnazjum przez składanie bardzo wy­
sokie^ oplut za naukę stworzyło możność utrzyma­
nia polskiej szkoły średniej. Twierdzenie ro najlepiej 
ilustruje statystyka pc!sk:ego gimnazjum im. f i  Sien­
kiewicza w Ploskirowit gdzie do szkoły obecnie >  
częszcza M% dzieci mieszczen, ?o'o syjów okoii- 
cznyeh wlośuigńj ą reszta przypatu 1*3 inne warstwy,

Jeszcze mniej pomyślnie irzewstew łaja się che 
crie szkółki polskie % weiąęi,. Byio ich w rortu ze­
szłym w powiecie Płosidrowskim 70, prowadzonych 
pizuz nauczycieli, których osadzała pa posadach Ma­
cierz Szkolna, Matcrjał nauczycielski by ' średni, 
podręczników nie brakowało; 18 szkół ludowych 
wzięło na swój etat powiatowe ziemstwo całkowicie 
ł rauccycięle tych szkół otrzymywali p-łne pobory 
na równi z nauczycielami szkół ukraińwich i rosyj­
skich. Nritczycicje innych szkół wiejskich pobierali 
z ziemstwa tylko subwencje, które ostatnio wynosiły 
po 7^0 karbowańców miesięcznie. W ostatnich jednak 
niicslą^ęh,.jaszęzc nrzed zajęciem Po Ima przez woj­
ska polskie, nędza zaglądnęła do polskich szkółek po 
w sreh. Terroryzowani pi zez Ukraińców', pozbawieni 
poborów, wielu nauczycieli opuściło szkoły, a wy­
trwały tylko jednostki o silniejszym charakterze. Jak 
wielkie jest poświęceni? tych ludzi, świadczy najle­
piej fakt, ?,e od 5 miesięcy nie pobrali gaży żyja wła­
snym przemysłem lub z zapomoz  uozlęlanych im 
przez włościan i w r? kich waninkach Sie znajdując, 
nie myślą o przerwaniu nauki.

Obecttfc opiekę nad si kolniętym- pMsMem ro*- 
ciagnie polska administracja perisiwowa. Społeczeń­
stwo polskie czeka na oomoc dla szkół polskich, któ­
re w ostatnńh czasie pozbawione wszelkiej z góry o- 
płekł,. prześladowane i zdane na pomoc ;.mtcrj«ta*- 
najuboższych warstw społeczeństwa, przetrwały J 
iziś mają możność pełnego rozkwitu, Potrzebne jest 
P'z«*dcwszvstklem fachowe kierownictwo na pelt
szKolnictwa, a nie dotychczasowy mletantyzm; pod
tym względem dla fachowych Inspiktorów szkolnych 
otwiera się sze-okie pole dzlałflnosci. Potrzebna jest 
pomoc vy odrestaurowaniu budyiiKĆw szkolnych i 
zaopatrzeniu szkół w niezbędne óo nauki przytóry. 
Potrzebną jest wreszcie natychmiastowa rom»c pic* 
nlężna dla nauczycieli, którzy głodem przym’ęrafa.

\  może najp,i1n:"iszą potrzebą, o której do 
tychcteas jednostki tylko i lyślały, jŁ*st »iftnłeqte nro- 
groniii pracy szkolnej. Mam tu n» mvśi« głównie n \ 
dłuższa metę obliczony progi an. szkół średnich. Za­
daniem ich jęst wychowanie iniejscowój inteligencji 
polski jj. któ-aby — w tych czy innych warunkach - - 
będąc zwiazana ze rwą miejscowością, na miejscu 
zoftsłfa l zrośnięta z warunkami miwscewc ni, z r,ę, 
Wtkiem dla kraju w przyszłości mogła pracować. 
Już aziś zawiazuj&cn lię administracja P»iska odczu­
wa brak inteligencji zawodowej, na której mogłrby 
się oprzeć. W pi zyszłości w miarę wzrostu ‘nstytucj. 
i iszr.tczkowania się pracy administracyjnej, rrakt 
te tem silniej douzą się odczuć Nie zaspokoi wylarifar 
jticyęh się potrzeb warstwa ziemiańska, wiele w tym 
k-erjnki rrnjąca pretensji, ciążącą Jednakie w  'iwych 
aspiracjach ku cemrurn państwa, a w każdym razie 
mająca n* miejscu zajęcia muiej wysiłku a wlęćcj zy­
sku niosące.

Trzeba na kresach < tworzyć polską łntclłgenmę 
fawodow?, której żndua burz’ me młeck, i którfi 
juańtzone studia żywić będj. lałerjc.. dla utworze­

nia takiej intęiigcncjj najeży sn k ić  przedewszystklmr* 
w$fóQ warstwy jy?szczańsK*.ej, roboini,ęz«d i włó-
sciai ^kiej, które vr«ętrwaiy wszystkie purzc | tijejo- 
dur jesźęzs zduinc są prceirWać. To nie frazes de- 
mokrałyczny, aie myśl wypły yąjaca z programu na­
rad ywi?go budowi letwa.

Hasge władze łzkoine ptnyinny lęzzw [ocznie dać 
największe peparei* piraey szkoir.ej na. tym pr-igram-ę 
opartej, ą zrobić to moya: 1) przez związanie szk-oł- 
nibłwa jHdcwpgo ?n szkoła średnią w tym Łflnsie, by 
ułatw* I oijzdolnicjs/yir dzieciom włościan dostęp do 
szkoły yędniejj 2\ przez • sinienie pi og. emów zkół 
Puczątkonrych w  mfasfaeh tak, hy przejście z nich 
dzieci nticszcz-Zu i r>bołoikóv. do srkoły średniej nie 
natrafiało da więkuze srydnoświ; 3) przez popiec nie 
zrzeszeń społecznych w zakresie o*ganizow?ńia przy 
szk ó ł,4 red n * ch  l i m  i internatów dla ulatwienta 
pobytu w wieśęje dzieciom za  wsi i miasteczek; 4) 
Przez uddeianio ;jonpuy m-stytyeiom społecznym 
przy organizowaniu lokalnych stypendiuśw ną studia 
wyższe, w Pclsco dla niezamożnej młodzieży, sty­
pendiów uwarpjikowąnyeh lem, ze otrzymujący ię 
'Uc^ęń, ęzy upięnica po skoóęrer.iu wyższych studiów 
wróci na Prdoię i iu ęsląazip.

Nie cały ten program leży w zakresie oziafanią 
aomjpisłrrcjl szkolne?, wielką jego część powinno 
wykonać samo społeczeństwo; Trzeba iędnak zna­
leźć -.Hne eobudki Jla ożrnsHeutj tegu sp-.aeczcństwa, 
frtóro w czasie ciężkici. przejść samo o sobie myśla­
ło ą dęiś skłounr jest oddać c«fa troskę © pt rzyjmuiię 
Pr^ęy narodowe) w ręce Jefu zdaniem — yięisej 
powołane.

N / i f ? Ę S i A N C ,
CZa tę rabryitę Redakcja nie odpowiada).
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OJCIEC SEkGIUSZ
(KOBIE rr UlUCIEliKP

Wstj-^sąjącA robjjskieg-; pap; .

•'ogrimy żydów u? OKrainit 
śrófcł urz;dowyeiL

'IkśróJ aktów uądu ukraińskiego, zadanych 
przez v»icazt polskie w Be.‘cyc/owie znaleziona 
skromny fascykm, zawi* rajscy ó stronic druku ata- 
sz- aotyczącj- ppgrpńidw na Ukrainie.
Dierwsze 4 stronice obejmują aonies ęrtje żydo#- 
-krego Sekre arjatu narodowego na Ukrainę, stro- 
n ca 5 zacier* zarządzenie komendanta wojsuowego, 
ostatnią zaś jzumną odezwę zywajac^ uozaetwo 
do zanftCLiania pogromów. W końcu krótkie zuwja- 
aońtie iie Sekretariatu żydowskiego, źe uł>dze ukra­
ińskie odpouiedrtie zcrząd-etiią wydały.

W podaniu z dnta ife stycznia totg r., z^a- 
drew « ancm do naczelnika rady minis*rów Uiir. Re­
publiki iuJowei, żydowski Sekretariat r.arodowy dc- 
noei. co njc ępuje:

r łV ciągu o^tat-ich dwoen *ysodnt oodai ży­
dowski Sekretarjat narodowy Dyrektoriatowi Ukr. 
IĆep bid. i min stmw wojny lokfadna daty o pcv 
gromach w Berdyczowie, żytomierzu, Sarr. h, 
Jwroczu i w  ca Km szeregu mnyrb punkgSw Ukra­

iny, Pizedstawicłrie rzą m obitca'i przad uwziąć na- 
tychmijs'owt środki w ctłn r^jszybszej itKwidaĉ i 
i powstrzymania ant,żydov.sk gc menu pogiomo- 
wbgo t. j. utworzyć komim  śledcze w celu u/,a- 
śmenia pogromo*. Jednakie do dnja dztefcjsztko 
w ięk szo ,ty  h środków nie została wyucnana. 
Kroki żąs poczynione przw Uyrektorju. nie cola 
pszyry sytuacji. Sidząc po zawiaaomieniacli otrzy- 
mywanyi k przez Se*reur»t n-rodowy z lóinycH 
miejsc Uitrany, n»ch po«romowy zwiększa się z '.*• 
dym dniem.

Z. Leiyczowa i przyJeg?y<h minsti T miasteczku 
donoszą Sear. ari itowi o  ^rasznym pogromie, któ y 
w ostatnich A ,i ch zdarzył s*ę w Uiyc jwl; Okro­
pny nbraz tego poir*>mu poJiji w depeizy żydów­
ka jm na le yczow^za: „gribią, zabi aj i, gwazcą 

kob et/.aresziLją, biją różam i nie winnych i uczu- 
uycń ino'i, .»pad. ją do oomów pod pozorem re­
wizji wygoza gminna bez >ilna“-

Wedle doniesienia gminy żydowskiej z Chmiai- 
tiika w pobliżu U ty u jw a  no^oiontgo. pogrom w 
Uiyczowic tr*a ! 7 dm, N oliajn c !6  wypadków 

ilość zzbit\ ch dotąd ntemsna. Pretekstem 
ao pogromu byt© obwinienie żydów o  org&idzuwd- 
mc buntu boiszcrrickjęgo. W istoc.e zaś, ja* brznuą 
u >ri siei.ra, otrzymane przep Sekretariat Kemach 
bolszewicki w Utycz?w<e uiządz ii włościanie a lu- 
dnoźć ż oowsŁ-  nit prała w n m udziału. Pogrom 
dotoiia^ i zorganizowały oJłte*iły w Lety>'zowię 
zo- jdejuLe sg , "tore potysłahe zot!4y  z Ha sj >>a 
i l  tanu do walki z  b iUz wikami. Według depeszy 
otoskirowr^ęj r<dy -łaim»c» ^ i»k a  te m w juo.

odd ł̂ł ł m  kanwm" \ rinaść żrdo*sk* UtycTOw*. 
do dzil w  ^yw*. kitezyjsUfle skudli ąftanJtji poprb' 
mewej i zaęŁ dci uzasŁJyiona ohawa* zfe pogrom 
przen esic sjg z Letyęzowa na cał> sąsiedni okręg. 
2  okolicznych punktów otreyrnwe -yękr^ar ct ałar- 
niuiąec depesze. Analogiczne wiadomo^ nndchodwi 
też z innych punktów Ukrainy.

Osoby pr s>t»yk z Pry łuk opowiade^, %x 
likwidacji buntu bolszewickiego przybył rlosz C'fef*jó» 
n:orgk: i zaczął gnębię f grebć ludność źydormksi - 
Mąśo *e znęco.Tia stę na i  żydami dok>nvw?ne b>ły 
w s?tablv akruińsUni. Z n a n ie  s«e nad iydPtn' w 
,Jryłakaęh joszło do ostt^eczr.ośo. I m  n. p, w  
k4>iarni „Centrai“ grupa kozaków zmusiła wa»̂ s*- 
kJęi.L tam oaecuycn żydów, aby ‘ańczyli, 
wydano im poświędoenfe. że „tańczyli- . ?5z ałc 
to w obecności dowódcy Pa vluKa, Wojska ot*v<ur- 
cie tr.ć w ą że przyszły rżnąć żydów.

AV ZfeOiówce, pcw. pryłucki, kozicy K^sra 
czanomorfkiego dopuszczali s g gwwftr.*vf grabi ży- 
I domero na usi'ne żądanie rady rmdskiej komen­
dant wydął rcTkaz, po Kóiyrn uspokoiło s!ę. Ukt- 
c-.isy poprz.jzjio nóiożei.je na żydów kootrylucj- 
w sum ,e l 5,007 kaibow: ńców

5'czjguły pogromu w ZyromieryiJ są jite ztw- 
nfe,’ Wiadomcici dodatkowe opisuj* o b w  p- gronr* 
żjnomiersAjego w 3eszcj:e okrbpnjcjszyijł. ba.^atb 
tuż poprzed'.io, 2 rabc wszystkie s„fepj żydow­
skie i zarjio taką ilość spokojnych żydów, żfe tru­
dno i* poli-żyć, Óabfto przeszło IW iwdzi.

Cajy sze.r?e innych punktów zyie pod grbzą 
spowz ĵ va.iych pogromów, Z  Padomyśla d nosi 
raca mięsna, że niebawem lasącić ma pogrom 
i prosi O najszybszą ppmou Ood( «zą wż z całego 

punktóJ’ o  meoobamowa<iej famowoll 
wradz w p >nowych,

W Owrtłvzu po pogromre dowódca mia*ta 
‘Co-yfKO z. ęci s ę  nad żydami, na Wórnii nało­
żono stutysięczną Roniryiuc;?, z r :w ii  m ćwańę*''#, 
oy go ivozili po mteścitó w automc r-*lo. b'a i g  j  
podpisy bez oieczątek âbrs. to towarów na 30w0u0 
rufaj.

Na stacjadi koiejowvć.; ^nęcają sie( nad żyr- 
darni jak dawniej. Na s>aci Wob^ntkiei (?vsiem-iy- 
cznie żydów graci, i móruują. w ^m-ich wedle 
dodatkowych uiaćomoic tj4 dworcu dotąd syste­
matycznie zatrzymuj przejezdnych ^dów  pod pg - 
zorem komroli. t*v,k«mefitów, zab erają pemątze 
i biją. Osonort., które mają wieiKie rumy, oścnad*- 
czaią, że od ro ws izone bęuą do dowódcy, p^kzen 
prewedzą je do sąsiedniego lasu, skąd »t« tuż nw 
pow.óci . Tl' ptn lesw jest mntÓJtwo trupów 
skUh. Om na żydowska w Sarnach pochowała 
Swój kesrt przeszro 10 zabity h“.

Odezwa kończy się u vags, że ita’eży przed­
sięwziąć środki « cetu wyśled, enia pogrómbv' i za- 
pobież^nfł naszym pogromom,

Tas się przedstawia w św uic urzędowen 
sprawa pegromów żydowskich na Ukrainie, gdzie- 
iak wiadomo wymordowano d2ies ąiki jeżeli nią 
setki tysięcy życ.ów. ititcirwercia rrpruentacji ży- 
JcwsKiej na 'Jkrainie ogranięzyła się tu do kilku 
ufnych prztdrtawięn o sytuacji aki %.ń Men.u Dy- 
rektoijdtowi a następnio wniest© de p ^ a ,  któr go 
dosłowną * esc przecśtawif imy. Wszystko to spra­
wia wrarenie jak gdyby obu strowm. z*»eżafo H 
tylko na zacjśćuc/ynieniu tormie „ot ah<jtud fec*ose 
vidtatur* t  SekrcteriTtowi żydowskiemu nic p o ­
szło nawet n°. myśl użycie chccióżby raz tyjko je­
dnego z tych licznych środków rap ibiega'A-ery~h, 
do których żydci tak ć-ręsto -jaeKeli się, gdj cńe>- 
Ą -Iło o fmgowane pogromy *v Polsce.

2Ja>$re ta raźaca ńieko.u ekwencja daji nam wiele 
do myścnia.

NA DOBIE.

Posiedzenia
Ach te posiedzenia! 3 one abuj* ezttti, bez 

żeunego wyniku, a (cc grosza prąy pozorach, że 
l  płynęło kilka godzin na niby nóżyt cztiej prucj.’. 
Wśród kłębów dymu ■' w sepsuter. powietrzu ster 
dzi-5 codziennie to tu, to tam i pokornie słuchasz 
k lometrowej gadaniny, zwfeszcz. .nektórych znaw­
ców sprani.- ooliuaznych i paranych. 2 a to #po- 
iyka>ą O ę jt^cze scysjo. Na jedna, yeoranii! łoe*  
tndyczony ?e złości "łrzu hac zaoiic tlę głupim 
wriankiem, na zebraniu innem Wychudłe (równeż 
ze złościj bliź dca us^czyprie cię podstępne Uwen^ą 
formalną.

A przedeu .aystMem umieralnym jrostracbem 
twoim są typy-, mające dar dłuTego mówienia o 
nkzcm ; żau^n 3 ror t, adna aluzła nie odzwyc^ąj 
;zh od sfi łegu Klepania tych samych ze ey, sc Ile 
według, przepisu jowialskicfo Z Z iuck  tę ba­
je oskę*4? -Znamy* I „No. la •J J*łucha)de“.

Słucha,ą- tęgo musisz jeszcze robić słodki 
mirig i Iriweć z uzna.', em głowrj dtielne.r - a wy­
trwałemu osobnikowi, być sebie nie zr»Jł jego 
cennej* > waoółpracownictwa i ry M t powiecziani% 
że nie ma^z poleceni wpr»wy, fttóra mii puls 
gać głównie m  *:t e r r n  śnar i  sobie ludzi.

Nareszcie: cwteieęzn? dec- zja. t. j. 0 usownnie 
ie t̂ nieraz ezysso, przypadkowe, tak dałere, te  na 
tem s■■ tj«!p zebraniu «apadlab  ̂ za gddz<nę mpże



jfof W m .  Zwł*«c?» H e iy  to OC taki*. p*7y* 
22*6*1 „ii ,a c w , j«k o*4 prwsmó* ieni* lu!> nn. 

w g  mow«.y s*ę n« psychologji
i mtonr . d j ą l e k t y k * a me od Nusz 

M**) lub ,4)Say«-Ds f gpr*u<;\
B To ieę. n: ny»-’ na wieofei, ale i na korni* 
f*PI, sekcjach, wjdziarach. Coz  więc łakie ; ose- 

warte?
y Stonowcro a  cwfcę; ucieraj ód oosedw ńl

*  . " . 
K > owuż jt*że jłTcprowaęriC jakąkolwiek 

polityczną lub społeczną bez j ouędtcA ? 
jJ3"! wielu tyrb prac jest i.ca eż  c lozuroieme 
JJ* tpnyrai ludźmi. Zresztą o  ile jednostka m i 
P j j ł  pn»wu uoj* roiłUttygaf, winne jednak woźne 
TjMj** poddawai, zslęrowemu omówieniu, vysiu.

tJSztęhstronnep> Ich ośw eflenia z “Hnych 
PJJTOw i zużytkować także fom \ęly cucone tu 
f®e»we i niwa? inało wiążące się zt sprawą, a 
iw ak trafne i pożyteczne.

. ^Hybyl to nożt.ą tzy h • wouec togk akie 
Mówienia* poiaawać rzecj tylao pod dyskusję, a 
6*em po własnym namyśl* wyWtiać do wykoi. >  
i,* te, co gj się podoba1 W kaldym jtdnak razie 

f współw* -yariolć .isja. Nawet fch *tepe 
i ciiwie' it>9Ć daie ci urzyMmmej .-anmfąKcfr 

te  kierujei-t jfts»ro#ofcią i wrzu- 
f^ą weJc

_  acsgtą, e f t  w *tei mtcawis pomogą wwelkie 
^hmowinifii? Podobna aHcho: we Uafite tak 

r)»iak3 jafc pcUeuzfcnw polityka lub ąpotecz- 
?»•.. Możesz we .wiem jak ,'a nie narzekać a je* 
w  p jdziesr Aa nie i  -jziś i ji-tro i oojutre.

r a ó f iw  r -2vtem, te  wychodzą whocny .« 
j^tki c « Ł poza f̂ereb d*nej zŁ o u w o ic . osłe 
j t *  swoi y.ytyw  na nta. bo opinja i  widy aąg1̂  

Musisz trzymać -ękę n*. pubie danej prccv, 
jnttsfsz być sMc iw n $półtv-Arcj» i pamiętr i o  
jj^ łow iu: .Zawsze niatoacnl me snaja słusz-

Słanowczr ci radzę; nie ppns«czaj jo r >

wery, »rr^ J. n» wfV f  '3™ s* M fP  łV»Wi

% ?
Więc jakże? O od iić  na oowedzem-, wy

N?e wiem4
F r d w

^SSs

C*#«cot rle .nieć wkir skrzypki. jakiem1 dy- 
uonme Fcweł Kochański, Przysłaniają one mlnu roli 

£jy*tę. Słucltaćz poi się r-3*ph knypt ich d4«.iol»em, 
j.ebmyr., ich toiem i tc wrażema "iaja Ue dominu-.

"'“tt , w^rasUw oonad wszeiUo Innu Frocostn 
jT«Bba jię z ńiifil oswoić, by móc przystąpić do aua 
ffy  santej gry artysty - wirtuoza. Na temat orygi- 

aute tty ^ e g c  ^tr«sdlvmiusa, w  M to  *ra 
ôcajań-tki, “nożiiatty ni pisać -  tratciat. Czeto bo on 

tye potrafi wygrać ten StradivŁrius, ile przesubtel- 
^cłj drgnień dobyta się- % JW> ztn ei O oaytsi, 
^•"źypcach bjegnfe lotna r îeść, poprzedzająca, i&zdy 

”K»łt BhWla. Kochańskiego. I jest to uzasadnione. 
Wi te  Paweł Kochański zrwdzicc^a swoim s/rzy* 
V,̂ »nj wieje — to yewnel rłie ^uaczy to. ;',akcby ale 
^kładtił w (ptę no mch: siebie, bkob’ oie r  ła| sde- 
^dówmetoprotuu artirstyczneg: i  jakoby Sego *re 
J1* miała swoic** specyfcznyćh wartości, tyike f*H- 
^ten.: skrzypce jedna,: go idcco przi^nirla i do* 
^8ro g z® mch wiązuje sie postać arryst" - wituo*L. 

Ĵdyby ejami l̂ stmnentami dyspnuowali wszyscy 
^tzypkovv*e- my jako słuchacze ArzysW3 wZfcted -io 
t*k‘Qgc dżdrięku, wszczytwJibyśtnr znaliz* z pier- 
.^Stym to~iem, ponieważ tak iednak nie jest, najpierw 
«żeba się oswoić z wrażeniem uajsiinie.uzem, by 
hiódc przystąpić do ar.ilizy. Ta trudna nie jest ile 4~ 
^ t o ś o  ,*ry narzticają się same. Prwel Kochański 
^nowuje instrument pc mistrzowsku, gra jego peł­
li* jest wprost żywiołowego temperamentu i st?ó wre 

i»twory, w  k tó re j ięttt ten żywy nerw, znaj- 
w artyście znakomitego interpretator*. 5a mu 

Mfesst. niż wszyst' > tme, oo tchnie sert^tretem  
O jeśli Vivaldiego: Largc wysunęło sie na czoło pro* 
Wlttjj. jeśd -robiła wrażenie uodana nad program 
orfa łiajha, przejmująco 10 iodn^k dziebł tu na ałn- 

ton więovi i silniej, jiż wysonauie. Kod ańskl 
POirw a swoim temp arameotem i tam Jest sobą, gdzie 
'atsśa się-w otchłań/brawurowych trndnouń, rozpę- 
tojąe huragany tonów , en t* perament dosięga siły 
'*Trost żywiołowej, kiór? zdolm .,st nawet otargać 
sy«mct rytmu, tempa, tdbledz od btfc.ma.ccgo swoim 
jOręm akompaniamentu* XVivaldłc80 koncert c^ośfi 

l?źccz pro*,ta, t;ie wpływn to na tsgólne i rażwrfe- 
f*ki, ^ttos. sie słuchają' gry artysty. Program do­
biera i iy | KcjhtńżU odpo  ̂iad Jący "ati ikowoid  
^ u go odtwórc-ego talentu. W tym wypadku obej* 
Wewala totwor** tarsce YlyaiditifOj Bacha, Lfce*hove 
0« Couperin* OWcka, K Jslem i P-ganlntecP. 
Szkoda, te  nie zuaiazły sic w .ifm rtwory ucwe, zwia 
"jt»  ze akompaniował mu jeden z  »iajw.ęl szycb dzi- 

*iejsżaj *joby nascych uompcaytorów, irarcl Scy,.m- 
bowskl, ktćremu cytowacy program tfe dawał r-cła 
do roswinięcia swej widUŚef srtukl. mćżc nrzysztocw 
• -zyme; i nam u  prawdziwą bmsiadę, jaką stano-

wtćby dla nas móęt kontr** lortpaarforsid S«rm»- 
aowdkiego.

PnZ, Lesław JNromkl.

Zwią»k irganizacyl banda *yEh 
da snataciińsiwa.

Z cnwilą, gdy Organizaęjt ^arodow, *or»y 
w#$heM» M-dopc^ki i powstał ich Związek, win­
no $żywjć się lętno ich pracy, musz, wzróść ostępy 
osób tHclo nich zgrupowanych, Crgani«taJ“ ,‘terodc- 
arę są "'szwustancwen* r  zeszeniep. wy?ystk'cb Pc 
, kóv \ pi^ek i towarzystw eolskich, w  celu/ozwoju 
■>ol«ko*ci m  kresach, cbrony i.iteresów narouowł-ch i 
dąćenii* do jak r»ifictóle*:?ego zespoleni- krecow 
z rmstwen,, W zakres rlzirtuila OrganizacH wchvd?ł 
waąelkk1 prace zmierzające dc pomnożenin polskości, 
wreelkiu sprawy dotyczące parcelacji, zasponogeot: 
< otrzeó oświato wych i religijnych. s;:kolnict"/a, on»* 
myshi, lun*Uu, org^Jzacji, "riwdów i życia publi* 
%nero itd.

. dne z tych upraw załatwia Organizacja fnni-. 
w Innych daje wiejtały y ę  lub pom«c, n we wszystk5 ;1. 
‘lierunkaei jędrcczy wysiłki, wyrównuje prctęiwleń- 
stwą, budzi energia twórczy, Uwłaszcza wobec nio- 
óiycnanyęh irudnOśca przy budowie państwowości 
jotskiei spadają n» Organizacje Narodo* e radania 
tem cięi»«e. Ded^e nożna je spełnić, o He w Organl 
racjach Narodowych skupi fdę cały ogół polski.

Hasłem Organizacji muri być rzcUtlny dentbkia- 
'tyzm i opafeto sie na szer<^dćh ma$*Jth zwłaszcza 
wi^skJch. musi być postęp j zaliczanie zaśniedzia­
łości i zachowa w,'zości ,nusi być zsicregowarde oię 
wsłYStHch do wspólnego, tnelUłego, a cdągłe^o dziar 
łania

^wtezeh r  -ruca się do polskiego Ogółu 2 we- 
rwanieri do gromadnego ws^ms.^nia do Orgawsa^l 
Mafi-dowych. Wola.ny do tych, kiórzy cele Oryaiu- 
zacll uznają, któmr pracy narodowe! pragr$ j któ-ty 
5t?nąfi do niej gotowi.

Todacy! Żelaznu wolu polskiego sjrotocKcństwa 
Iresowego obronimy tt ziemię przed wszelkim; wr,> 
iaml i  ttt*wm!!my w* niej życic państwowe pr-hsicieJ 
Zwitzek Orgsnłzurji fiarod, wsęłmditleł Małopolski

V  tfm , rL Łyczakom/skr !. 9.
Prezydium Zw ązku* prezes Tadeusz Cfeński, wice* 
prezesi: *łr. MarceJ! Prószyćski, *> kucjan S zpot, 
Mflja Burjanowa; sekretarze: JOż-ef bia îldewic ,̂ 
Robert Tertii; zast.. Stmfsław Kamsiński; skarbnik:

Adam Lukas; zas.. skarb.: Bernard Brylski.

U lia d n n io ś c i b ie lą c e .
Zcvó*r, !3 marca,

HCPERTUAP TBATRłJ MILOWEGO:
W sobotę, 13 mrrea, c. g. 3 1 pół „P v iy  i h u /jo  ' 

Kom. w  3 akt. Al, hr. ^;edrv. ~  o g. 7 wiecz. po tw- 
> m v  nP^os 1 Paydw**, opurn w S obrazach L, Róftym 

kiego.
W niedzielę, 4 marca, o g, S, ,JR6#» Stambułu 

<Dcrctłca w 3 akt. Leonr Falla, -  j i , i wie-us. ira 
raz 3-fci, „Panny4*, tztuką w 4 aktach Wubfa i 'jirwur 

W ponibdziałA 1E i.4rca. po ran c-mi, -Młodzi 
i  stoczy’4, kom. w  3 akt. Majo.

Ri PERTTIAi. TEATRU FJT.-AkT, „CZWOatKA * 
(uŁ, .,»jtor 3 1. V

"-rojrjiri XVŁ od pmiedziałkn S marca; codsiwi 
•ie o 7JO wiecz.

i j  *ctex<: występy Mili Kamińskiej, balenriy „Tea­
tru. Wielki 5~o‘* w Warszawce, Peulina NoskowsJca —
rlcec.dd lilyezne. AUda Xir J 11, w owdn
luarze, Rom. Gierasieńskj Jako ^Onufry Wj^-atek, 
szewc44. „Król, Dama, Walet"4, groteska srylirowana 
Czuż-Czużenina, prze,:iad Pujwida, muzyka W. Bęr-

-mem CV.. Czajko yska, A. Kitschji^o, M Gros, W. 
'A&obwskb, ?eży*erja Andy ^itschm. n. „Bir-o ,100 
firmą „jErsałz“r .iar ‘ ai Kcnri d Tom (R. fłierasieńskć 
S. Mor$Ki, J. Rygier;, reżyserował R. Gierasień* ki, 

Bilety Ou 9--5 n G. Seyfartha (ul. AkadeiriJka 
i 1ft, a o d ć  wifcłizołsan pizy knalo t e a t r u , W  przy- 
SJtowaniu wielka rewia w 2 cz, pł, „Sen pijaka44.

— T«»<r śwlęłbiy „APOLLO*1, ,iOjdicć Sergjus^4, 
OKobiety kusicieikL) Tmgedja rc< yjskjego popa

Oalicyjskle Bini/i konuart** we M Tuwku
W  środę 17 marża: Koncert koomozitorsk' Karóir 
Szymanowskiej z UtMalen "picwacsiH ?ć Kotwił* 
iSzymanowsKlei, skrzypka Pawła Kochańsktogo j 
iKg.npozytor„. Bilety o Seyfwfth^  1423.

— Program powszechnych wykładów aulwcrsyte* 
eklck:

W sóDoię 13 nwren i niedziel* 14, prof. ł. Dreku* 
ler: Zdrowotność tnkst. Pię!:i.o mi«st (z obrazami 

;śwkt!i,enu) w sali geclcglcznej Unlu-orsyfeto, DJngo* 
*uza 3, o gcuz. 7 wlvcz,

Poniedziałel 15 i Oiatte- V» Ptoi, Jfo* /afcki: Cy- 
lvrJłb*?Cła grecka, w sal4 XJV. Uniw, gouz, 7 r/tecz.

CrrwarieK 16 prof. .Moraęzcwjki. Jak ii«Ięźy ży­
wi Złjrowjch i chorych — tamże goa°L 7.

Wykłady dra Kubika odwołane,

— o  przyszłość mutr r pojskuA. Trzecie. vtcr 
Idctdę z  cyidti o d i  CM-wsytow, sr*adz''^go s r ^

nimi --iiii—n mi " «n*i» ■„■ii   »"*-»** Mmmmmm
K K o ł o  St.-ari.. Sędzio iJńtl t 1 J*o*ię, 17 !v( m» 
o **odz, 7. wiec?, cfcy.. Mrjze'im Lubomirskich, a  

lO c m n H r  Trzter. Temat to" jej jadzie: „pJTysz}*'iit. 
ąrfysrycaajj w Polsce44.

Wykład: peu-eogiomc cn-adzane a»a.rento#*
K  . w. JAuteur. Jzkcinefo w poiHidzidlki śrojj, 
tk-i i soboty w *ajj Miej. kiego Muzeum .przamyńłowa- 
ge o aoP.K b wiiecz., '/jejmu?Q w dalszym ciągu ue- 
stęrukcy i-hłgTani: Dnia w, 47, >10, 20. rnrfc 'noula- 
działek, środa, piątek, sobota.) Dr. Kittman Kard; 
„Newy tre  sźkolj swoboitofcgo nauczania44. t

— W Kasynie i K*Jł« UO-̂ irt przypominam  ̂ — ©4* 
będzie sie dziś, w soboty, o ss-Az. 7 uArczon-4 w*"- 
kłac, red Michała Rullerc o Kamicitcu ^odohWn, 
jego dziejach i zabytkach, urozmaicany obWMiiu' 
świetlnymi.

— Przad* amatorskie, zapowiedzuf i* u* 
niJdzielę w Czyteltfi K«-toiicl.iej, odkład’ się. z pc- 
wodu wyjazdu głównego amatora.

— Międz/włlkStowa IhtJa tołałuuiczna przerwana, 
wskutek cnego nie otrzymaliśmy dziś funo depoaa 
.e'efonicznydl

— iloskoriaiy sposób* Gd osoby, która przybyła » 
doznania, dowiadujemv sic o .ortępujące} korę*- 
Donden ;jf ,/ewneJ firmy poiskiej z „Dehtdcfcj! Efemk" 
w  Bcrlude:

„Deutsche tónk zwróciła się do pewnej fintr,* 
w Boznaiu i, ua 00 tirn? odpowiei^uała Bstem zre- 
d; gowan\n: v języku polrkkn. „Deutsche Bark*'- 

■r 3powiadaj?.c. na ten lisi oczywiście po ttiwńiecfCB, 
uaznaczy»a, iż za p^zetluraaczecje listu firmy wisk 
zapłacił S marek. Ihrma poiska znów odp. tte, z»* 
zr.*czywczy na końcu: — Za przetłumaczenie litlj 
narów zapłaciliśmy marek 50 i oociąiyiiśmy aiemf 
\ m z i  konto. W na tępnyiT. uśrfe „Deutsche B^nk4 
doniosła, t e  wtcąc «niknąć wiecznego n -.ceu^ z* 
przekłady teJÓw, ąijgażowi i k ofresoondent % poł- 

skiego. Oto, Vk trzeba postępować z  Niemcami. .
— W ;» r św #  aarohitp^toniCMin. Koło Ar 

ysłów Poł«lc*5tt ^tr iera w ireo?lelę, t  żnia. ł< 
b. *ij. o  goddnie j l przedpołudniem w loarlu To~ 
warzystwa Pnyirciót Sztuk Pięknych, gmach Mu­
zeum Przetnysiowcifo, wystawę Architektoniczną, 
dotyczącą odbudowy wsi i miasteczek, rogato ilu­
strowaną s^eregier riys?ycznvch rystako* i 
mądeli

Wystawfonem będ2ie również sze»- szkicó*
V*rof. Nowakows Jego, dotyca^ych swoiskicj archi­
tektury, — Osobny dzhł tv*orzą rysunki, sztochy i 
fotograje ze starego Lwo*v3.

— Bjptari f$/kf bez U łel Ddnownk do 
notatki, jw 1 tym tytułem z dnia 4l b. m. zawWć- 
miuny, ze tr«sć Jej test ttóez-jodiu z prrwd^ g fy i  
aałeżns* ilość chicha została w "biegłym tygotói: do 
skiepu miejcl iero pi^y pL Hah-^n w patocu Bie- 
1 «* cck.ch w całości dostan^ ĵna. '^edls przydziału

iWur* kart, należy do tego sklepu 460 osób. W ezasto 
od I do 6 bm. w*lac?nie, dostaretooo do a>wyżr*,c- 
go sklepu 350 bocaenków chleba, oraz 50 kg- mąki, 
-santost chtoV! na pckrycie 100 kar t chlebowych. H- 
ca*3 po pól Ag. mak? na osobę, a gdy nadto z po­
średniego tygodni? pozostało w caoaMe 67 bocTeu- 
:ów chleba, to riuem ilość dosucczoi.ego chleba i 

Uiąki wraz z .zapadem pokryto 517 kart Chlebowych, 
a i a tiu  o M wit *eć, aniżeli wedle pizy działu nale­
żało się. Mivjski /akiad Apror/Izacyj-y.

— h  stWhkł pnęd śmiercią uciekto zrowa Bha,- 
mowi NussemowL Handlar., ten p.zyprowadzfi A t 
neźiti 7 krów ł prźyv, iąz^wszy jo  u^ory smu 
wjd^jńł do Hncelerji. Gdy wyszedł po krofkh^ ens* 
Me krów było luż ylko sześć. Jedna, .« Jpiękm^sza, 
p? odstawiając i wartość KlJflUC !«r. zbiegła lub tfe# 
ukradł ją ktoś — io drugie f, wniejszc.

CJ Jarycsów- Nowy (ad Lwów). Jedna z .̂ierwsgycB 
izawją-jiła w  Jaryczow'. Nowym Ońeaniaaeji Na­
rodowa. r>J.*,l tutejszej inteligencji, z „łaszczą w*o- 
n-ndnicząoej t-  Baltarowięsowej i tutejszego ja^aw- 
cielstwu, rożwlnęła się w każdym ktorunku. litemŁ. 
każdej niedzieli odbywają się zebraniu lub sekcji »»- 
biot, Ta których odbyw^ą się odczi-iy z fcisto**: pot- 

isWtj, geogra fji lub im*; tret* namco\/ej. Zazmjamta 
się ogtł mlcrzczaóstwa i wloćciaństwa z wlwyżs**- 
rtjikwustjam* życia uanuowego 1 ekonomicznego.

Rrócz tego młodzież.pod kierownictwem jtównie 
rt-. DjpNÓwny i Kruczkowskiej zbiera sit niemal cr»- 
jztonme wieczorami ns odczyty. Po* 'danki lub śpiew 
chóraiuy, a takżu za staraniem tyah«pań odbywają się 
tapeto prz .Jstawienia ar,ators!.to z których dochody 
idą i!u cele dotorocz^nne lub w . budowę własnęg > do 
mu polskiego.

Powstała także kuch lia dkiednna, którą n^zmoff- 
icowaide ujmuje się p. Ejierioya i ochronka. Z izdej?* 
ty w / Polskiej urgaui^ mułowej wrmowiło się 
deż Kółko roioieze, a  dab 7 bni. odr yło się wshto zt- 
*br tnie Polaków I fiolek z całej parafii Dw^e duże sale 
3 Icctytars srtotoy wypetoiiono po brzegi. Stawił# sic 
jłicrmto cała *jU4-»ą ru.onja. Fruew-: Juiczj-ia zdbranto 
Poi. Or .̂ Nar. P^BaJtżrowtczowa, włżśmdełka Jary* 
wzowa Starego, oirawsj Obron r Narodowej reierowśl 
jniczdoy tospek.or Pogc *owia Nurodoww> nu kwjy 
*oj.jodni- V- łKrzysątaiowicz ze Lwowa. W prao* 
plcltoujo-oWłC, kiórj porwał wszystkich, wykazał po­
trzeby prędkiego organizowani* się w  Pogotowie N>  
irettowc, które njetyko m» rację iła kresach, Me w  os*
Ir* Polsce. « ' sk1* d zarządu F.ogatowii Narodewegt
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posiali wybrani: ffritóW&drficzĄcy: ks„ ozieLan Jan 
iWcjfbwic®,' zastępczym- p Stefinja Kruczkowska, 
nauczycielka, drugim zastf: p. Leon Borowski, gospo­
darz, inspekior miescowy Pog Nar.: p. Ludwik Kru*. 
ęzek, nauczyciel, sekretarz: p. Adam Andres, prawnik, 
rkarbniczka: p. Barska, gospód. człcokowie pp..
Edmund Dierl, kier. szkoły, Franciszek Borowski, na­
czelnik gminy, przewodnicząca p. Stcianja Bal.aro- 
wiezowa, |ako delegatka do Pol. Orjr. Nai. Pc ndśpie- 
waniu „Roty", zgromadzeni rozeszli się dc domów.

#  Dar Narodowy dlr J Piłsudskiego. W nkdzelę. 
29 z. m. odbył się w Warszawki Walny Zjazd ule­
wnego Komitetu Laru Nai jdovrego dla J. Plsuć 
s kiego. Przewodniczył p. W. Sieit szewski, delegat 
warszawski, p. Sieirc Dziewulski, referował o skła­
dzie Komitetu na stołeczne miasto Warszawę i o 
najbliższych jego zamierzeniach. Sekretarz, or. K. 
Dłuski zaznaczy!, że powitało 85 komitetów prowin­
cjonalnych. Po sprawozdaniu finausowem p. R. Ro 
żniowskiego, zastępcy skarbnika, delegaci prowin­
cjonalni referowali kolejno o dńairlnośC’ poszcze­
gólny cl komitetów prowtacjoualnych. Jakc delegat 
komitetu lwowskiego, wziął w zjeździ® odział p. 
Z. Kplminzei.

©  Nagość na sceme. W Berlinie toczy się proces 
przeciw d> rektoicwi, jednego z teatrów, di owi Eu­
geniuszowi Robertowi który w sztuce Wedaituida 
„Franciszka", wpiowadzil na scenę na^ą kobietę, 
mającą przedstawiać prawdę. Państwowa rada tea­
tralna potępiła cyr. Roberta, Który bron. się o.-le­
czeniem najwybitniejszych literatów i reżys et o w 
berliuskich. qrzeKa'ących, łż jego reżyseria odpowia 
'dala zupinie sensowi s"tulri.

M i i i
n

zupełnie o&mfona z bomu .em urzątaona
zostanie ot warta 15-30 marca.

n r— i icorcert muzyki »  lonc wuk ■  ■■■ iw a

KONKURS.
UrzęCL.k.ca Kumisjc iTiięsr.a, przy państwowym . 

Urzędzie Zakupu Artykułów Pierwszej Potrzeby ~  
pział Zi wnościo wy Lwowskiej Filii, rozpisuje ni- 
niejszem konkurs na dosmwę wędlin, dla konsun- 
cji armU,

Psoby.- p rażące ubiegać sit O ta dostawę, ze- 
r.hca do dnia ł-go kwietnia 1920 r. złożyć S’-e  ofer­
ty pod adresem „PUZAPP" Lwów, Halicka I. 19.

Bliżczych fniormacj5 co do gatunkowosci ton'? 
ru, sposobu rrzjTządzenia, aostawy e t, c. zas’ lgnąć 
należy w biurze Urzędu, pod wyżej wskazanym 
adresem, w godzina :h od Ib — 12 pued  południem.

Oddział Zywnościoy-y Filji PUZAPP Lwów, ha­
licka 19. 1421.

K  i S ra ją .
Z  H orodenki.

Cię^k-e iycie. -  Jejawsajlędna dyscyplina 
narpuowa — Wilia i gwiazdka dla Kołnie­
rzy. — Uroczysty obchód z powodu oazy- 
ekscia mirza. — Zbiórka na pel ką riota 
i a#ęj; plebiscytową. Ludność u  ka w po 
wi cif: — &to3unx- i pro .zizaoyjne i gospo­
darcze. — B ankructw o gm*n%. —■ Brak V7®r.ci 

klej pomocy purstirowei.
Ciężkie tu życie nasz i, w tym ''apadhm, po- 

łudniowo-^schod .im, graniczącym z Rumunią po­
wiecie. Zamknięty między Dniestrem, który w braku 
mostu odcina nas od wschodnich, powiatów i gra-, 
tiiią rumuńską,# która przecinając linię kolei lokal­
nej Kołomyia-Stefanówka pozbawiła nas p łączenia 
z Zaleszczykami, nie mając btzpośrednej komunw 
ka.ji pocztowej ani telegafcznej nawet zsąsiednm, 
również granicznym, powiatem śniałyń-drm, z je­
dyną bnją kolejową do Kołomyi, powiat nasz, tc 
prawaziwy nmsri.vy kąt“ kr,ju, zapomniany przez 
ludzi i <*en*rolns tvładze.

Pels osć przerzedzona silnie w sferze inteli­
gencji, szamoce się tu ostatkami sił z piętrzącym 
Się z dnia na dzień ogroitiem prac kulturalno - spo­
łecznych i zadań narodowych- A znikąd nie widać 
pomocy. Nie cpu>zcz^mv jednak ąk w pracy i sło­
dzimy bacznem okiem b.eg wypadków w odiodzo- 
nej Ojczyźnie.

W polskiej organizacji naroiowei, pochoazącej 
z wyboru ludność polskiej powiatu, wytworzyliśmy 
ośrodek wszystkich naszyefi ooc-ynan. Jest ona 
najwyższą narouową instytucją w powiecie i wy- 
obraz ci.lką polskiej opinj; pubPśznej. Autorytet jej 
znajduje posłuch u wszystkich Polaków bez wyiątfcu,. 
panująca u nas oezwzgiędna ch^cypłina narodowa 
może posłużyć za wzó? innym powiatom kraju. 
Zasuga to niewątpliwie naszego kresowego społe­
czeństwa, która za „Ukrainy- tyle wycierpiało i w 
tej Okropnej szkole nauczyło się cenić >,łę i war­
tość własnej organizacji. Partji politycznych me

mamy, ani starł osobistych Harmonia w siosuuku 
luo .ości t z  władz lokalnych. zupełna.

Po obchodzie „święte niepodległości®, o któ- 
nni swego c?asu donosiliśmy, urząci/:ono p d prze 
wcaniotweni przezai negp-Staro ty naszego Si Ą op- 
sowlcza wiję t -dkę w „Sokole® dla żołnierzy 
n iscego etapc. Każdy ze 169 uczestników zebrania 
ordfahzony praKfyczn m poaa-klem i ugoszczony 
skromnie lecz serdeczni®, wyniósł z niego uczucie 
wdzięczności, że społeczeństwo polskie nie zapo­
mina o tych, co z trudem i noś^ięceniem pełnią 
Służby w ojeży dej armji.

Na wieść c  odzyskaniu Dolskiego morza od­
był się i nas chuć nieco później, niż w innych 
miastach polskich, w dniu 29. lutego uroczymy 
obchód rozpoczęty „soiennen nabożeństwem z „Te 
Deum®, w czasie którego przepięć ne : kazar’e wy­
głosił ks, kanonik Bąkowsui z Worcnowa Nastą­
pił uroizysty , Poranek® w „Sokole®, który zagaił 
prezes-pois. org. nar Dr. T. Bocakowski. PKodtk- 
cje amatorskiego chóru i własnej orkiestry pod ba­
tutą próf. Karpinala spotkały się ze szczeiem uzna­
niem słuchaczy a szczególnie podniosły na-.tró] w 
przepełnionej sali wywołało silne i z ogrc *i.ią ora- 
torską Swadą wygłoszone ptzemówente prof. Sta- 
wuskiego z Koło byji. Pi ranek zakońpzył chłop 
polski M. So.tnski z Jasienowa wezwaniem do wło­
ścian, ,3by za Drzyk^dem kaszubskięj braci wtei- 
nie i uytrwaie pe mli straż polskiej z cmi na las­
sach Rzeczypospolitej.

Pozpoczętu równocześnie i Wefawarit orzez 
śtarostf. Ar-op-tówicza -biórka na ^otę polska w cp 
łym powiecie przynio -ła jak dotąd przeszło 2 0 .0  0  
koron. Zbiecaniy również pilnie na akcję plebiscy­
tową.

Ludność ruska w powiecie zachowuje st  spo­
kojnie i na ogó! nie zdradza żadnych przewroto­
wych tendencji, Zawdzięczać to należy takto*: władz 
polsksch, cywilnych i wojskowych i tej okoliczno 
ści, że najzaciętsi agitatorowie z pośród inteligencji 
ruskiej o t owiwszy s ę obfi.U opuść li teren swej 
politycznej „działalności® a pó czyści zostali unie- 
szkodiiwieni,. Ukraińska - bolszewicka agitacja jednak 
nie śyi i pracuje w ukryciu.

Stosunki aorouizacyjne i gospodarcze w na­
szym, przeszło 90.00C mieszkańców jicrącym i roz­
ległym pow<ede bardzo, smutne. Mizer,a opalowa 
wobec bezleśnego charakter j OKOiicy suarzna. Kra- 
ip\'a komisja rozdziału drzewa pomija -Milczeń em 
wszel je starania Aar^ądu miasta o zaupatrzeni^^w 
drze-,yo najuboższej (udnsści, sziól : nauczyciej 
Liwa, k óre też żadnego opału nie o irzymuifc. We 
wszystkich any ku ach żywności kwitnie w najlepsze 
npasek“, zboże, kosztu e już 1-.600 K, suk '.a j skóry 
na obuwie od dawna już nie widzimy. Przesztó 75 
psgbenjt urodzajne5 gleby w p^wecie reży odorem , 
dotąd jednak ul* słychać nic o akcji zagospodaro­
wania tych obszarów. Niewesoła horoskopy na 
rok nąjbhża'y.

Miasto powiatowe, liczące około 12.000 mie­
szkańców, do noło*y spalone i trzema rosyjskiemi 
inj aziami zniszczone pozostawiono Śr emu loscAi, 
na ł i s o  Opatrzność. Zarząd mie sFi stoi wprost 
orze i  bankructwem nie mając żadnych irćdeł do­
chodu nawet na opędzenie admimftraqi. Daremnie 
cLszyliśmy się obiecanką p. Deiegjta gen. Dre O^- 
łećkiego, który jeszc/e w sierpniu i.  r. będąc w Ho- 
todepce przyrzekł Star oś ie i burmistrzowi subwen­
cję rządową dla miasta I powiatu. O jakiejkolwiek 
pomocy państwowej w odbudowie miasta za p>o- 
ŚicdnLtwem istnisjacei ekspozytury budowlanej ani 
słychać, ludność prac; za kubin desek u handlarzy 
1 .200 :K i -częstokroć brak materjałn na 'rumny dla 
umarłych... C'eżKie więc tu *vcie nasze na kresach..

, ' - v
Fięłfny aw oaiiciei. — Jak w Dekameronie. — Nte- 
ij .u a  samcbójcżynl. Meiarz hersztem włamy- 

traczy.
Cały Rz>m zajmuje się seuzacyjną historią raj®- 

mojczogo morderstwa, na którego shid wpadła poli­
cja włoska w ostatnich oniach. Historia, jest zupełnie 
we włoskim stylu, vparta na t wud. głównycn moty­
wach: miłości i Pużądarju pieniędzy. \  ty ło  fn tak:

W  Rzymie, w pałacu Borpjhesf* znajduje się bo- 
Bata galerja cbrazpw Simcncai egu Właściciel willi, 
Ccrnmendatorc Simonotti, czluwick nicznnetrie bo- 
eaty ą "arazejn przystojny, f-ij nny był ze swego u- 
wieibienia dla płci p- “knej. Żeni1 się i rozwodził niezli­
czone razy a prócz tego miai mnóstwo kccnanek. 
Każdy jego nowy stosunek był senzacją, ponieważ 
oimonetti słm ąl z bardzo dcóieyo gustu. Owocc.il 
tych. miłostek było dużo dzieci, które Simoretti ado­
ptował i wyposaża! szczodrre.

Najmłodszem jegu dzieckiem była piękna Beatri- 
ce — zdrobniale zv'aita Bice. Ta młoda, 17-iełnia dzie- 
v, ezyna. zakochała się przed trzema laty vt.'pewnym 
niałarzu, nazwiskiem Mesónes, nic cieszącym śię 
r.ćszta dohrą cpinja. Ale młoda i pełna temperamentu 
Bice, zakochała się w nim do tego stopnia, iż nie 
iy!k( w nocy wpuszczała *o do dęmu, ale w'końcu 
uciekia z nim. jak twierdzą, namówiona do tego przez 
Mesuiusa.. który p n y  lej pomccj zamierza’ szanta-

i*-*'« • ‘- jl- - , v”j. , - '-•*   c * +t ■ - • „w -* ......... -

żować bogatego Simoncttfego. Aie^Stmonetti 
sv,'ęj corc< wyjść za ,mąz zą mriatza |-M«uop« 
tnie ożeiiił się z yiękuią Bict. Ich pofycić' liih łżeń^ 
trwało jednakże Krotko, ponieważ w trzy tygv<0* 
po śłtbie Mesoncs doniósł Simonetti emu, iż 
go wyjechała da. Peru w snrbwic jakiegoś nalcżnw? 
mu tam Iphd-ktt. Gd tego dnia wszelki stucn o u*? 
zaginął.

Przed kilku dniami dwóch ajentów policji jtaM 
było przypadkiem świadkami rozmowy, w której' Hw 
oświadczył, że Simonetti może długo czekać na Pfl” 
wrót swej córki. Ajentom wydało się tc podejrzani# 
wobec czego natychmiast rozpoczęli poszukiwać 
Pytany o córkę Simonetti rzek}, że ona wyjechać #  
Peru, jednakże nikt nie sprawdzał, czy ona .istoW 
była na pokładzie statku, którym m;aia odjechać 5̂  
się z,tym statkiPm stało „  a  było to w cz^ach f l f  
zaciętsze’' wojny podwodnej. Zato przypomniano &  
bie, że w tym właśnie czasie na _ungptevcie (tc wj. 
na brzegu Tybru) znaleziono zwłoki jakiejś mfódf* 
kobiety, która według znalezicn-’gc przy niej Ji$P 
zastrzeliła się. Była tc niejaka Mar ja Roteilin! z U% 
ne. skąd rzekomo uciekła dc Rzymu przed 
austryj-icką i popadła w nędzę.

Wówczas nie zwrócono na to uwagi — teW 
jednak wydało się to Policji podejrźttiem. Sledzt®* 
wykazało, że w Udine żadnej Ma*ji Rotellini nic 
no Prawdopodobnie była tc żona Mesonesa, króff 
chcąc się jej pozbyć, zastrzeli! ją, sam ’ .łoży, jej4$' 
do kieszeni, a poten. w  nocy przy pomocy wspó#' 
ków. wyniósł ją na brzeu Tybrj.

Mesonesa. -któiy ze swą kochanką zamieszki'^?' 
w-Rzymie mała willę, aresztowano.- Mularz z począi/d’ 
wypierał się wszystkiego jjóżnjćj przy z tiał się ^  
czynu Pokazało się też że stai un na czeR doateona!? 
zorg«ni7ow'anoj szaiki włamywaczy. y
^=1=^-=-=r‘'- a=  ==; ■■■"/ '  — ^

’fu  n iiu zyb t.
* Koncert kompozytorsw Karo a Szymanowskiego 

odbędzie sie we środę dnia 17 bm. Koncert ten be^zic 
niewątpliwie pod ^"zgiędem znaczenia artystycznego 
jednym z najważniejszych wydarzeft' Bieżącego sezo­
nu. Kaioł Szymanowski bowiem zajął w ostatnich 
czasach uiętylko stanowisko najznakomitszego kom- 
po. ytota polskiego ale wogóle stanął w pierwszyr' 
rżędżie twórcótf wspÓlCżesryct, Geutilni jego talem 
'r.nany uostął nawet przez najbardziej nam wrogą, 
Pr~st niemiecką. W w łożon e lwowskim usfyszynó 
cary prosrar •,,*d»wno z olbrzynun. How odzenłefr 
wytiunany w V'arszanbe i Krakowie Wykonawcami 
będą siostra kompozytora znakom:,a śpiewaczka St 
Korwm-S-^Tnanowska ortz skrzypeg Fiweł Kochań­
ski. ki ófy o regdaj koncei tem własnj n. tak niezwykły 
odniósi sukces. °rzy rortepia tle zasiądzie konipdzS 
tor. Bilety do nabycia u Seylartna.

Dziad e  icnom iczny,
wtą niecka kalkulacja 

cen ekspoitcjrych.
fuźnańikie pismo „Kupiec® o^asza dokumehl 

wyjcśniająvy, w jaKi sposób Nięirćy postarowili 
kaltuilowuć ceny towarów wywoioiiycii ta gipnicę. 
W d-nym wypadku :hodzi o komunika! niemijc- 
kie^o Związku faoryk porcelany, lecz mcwą!piiwif 
systdir. ten rozscerzy stę na wszystkie kategorje 
ekspoHi’

Wspomr, any Związek zaznacza na wstępie, żę 
dwa powody zmusza ą go do we^cia na żupefr.ic 
nową drogę w siostu /u  do swoich uibiorców za* 
granianych:

1) r !edający się przewidzieć dalszy spadek wa* 
Juty mem ctkirj,

2) grożące s.,=*d n;ebezpieczeńftwo wysprzeaaży 
zapasu towaru w i śiodków produi\C>jnych niemiec ­
kiego fiospodf-rstwa społecznego.

Ttn ncwy SYSiem kakuiacji cen opiera się na 
następujący h zusada^h:

Jako pod tuwę bierze się zwyczajną etną 
przedwojenną danego towaru ir Juarkach. Tę enę 
przelicza stę na. do.ary w relacji przedwojen iej, ij, 
licząc markę po 25 centymów. Oirzym- ,ą ćerię 
doiaroAą powiększa się o 150 p r '. zgoome z po 
wszpebną, światową drożyzną Dochoaz? się w :eU 
spoiob do dzsieszej ccnj dolarowej, płatne bąd4 
w dolinach, bą-ż w innej walucie przeliczonej oc 
kursie dziennym dolara.

• PrzykłŁi: jednostka iowaru kosztowała przed 
Wojną 4 marki czyli 1 dolana, Dó te^o 15C prc. 
podwyżka, daje cenę obe-ną l  doi. 50, Fomewai 
dola: wart jest obecnie o k o ł c  80 M niemieck ch, 
przutc w markach niemieckich pależi zapłaoić 
200 M, a no. w koronach 500 K, gdyż dolar kg'- 
sżi-je obeci ie około 200 K.

ć punk u wiuz.n a mttiesów oicmieckich sy­
stem pov.>ższv jest barc/o rorumry. Tw. rzv zn ^  
C'ńą podwyżk: cen i daje ,m stałą ood-jiawę, ir  
partą na najiopszej dz:s walucie świata: na ac- 
larzc.
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^fos2 ą J S P ’T '2 .stą- l^en oc*i»fstv
Ritm/ł . ^  Iwawłocerie za siew a ć  tę iopi^
^ ^ ihk ^  do iowaitiw eksportowym di)

CertjŁjęa aasze dnewo, jjaftę, /boże etc. nteca 
rJ? fowniei według f<skT'—■ obliczone} -*r Jo'* 

Dae<- wojnę płacni np. zh gęS 3  Mk. 
g^acą obecnie 150 marei. niemit- kirh, czyli Okuło 
^  marek polskich.

i J L f  . B M t  w | t o  m u s  m h ćkw %
v«KUaq]ą. ^elen skuiecinieisicef waihi ze spe- 

Ulbm ścienną, łtrzad v ilki z Ihhwą i spekulacją 
* > » » # •  AkcjŁ t& ^dzll SBIŁ

U ii
W *L , - _
sJu? Warunku, iiżeb" biry] sprać był- prz^opie- 
2SS,. 1 ~ i* łW ^ W B tiii więc będzio zank dany 

system sąćccrsfu, ażeby poszczególni pe- 
lf**|Ci'mogli rozpatrzyć ngększg ilość spraw, 

dmrfł̂ " unt9*l?? reorgamzacia urzędu nastąpi z 
OtorS ^'wicrd^erila irze bejm opracowywa/fi 
fattuj ustawy o  waice z IWbwą i speteul :ją wo-

âonątkf reorganizacji są nieiako przygotu- 
grunta dla owei ustawy, i m  i  chwilą 

J  “PławonłocnfenJa przez Sejm i łatwić jej wejść ? 
* j k e* sprowadzają c tem samem walkf *e spe- 

^°ientM* ■ tor wymaga* pnkiycxn> 
1 *  »  lednoa.snie na grunt zarządzeń prt-

i ?  Kzyuziai cukru. Na Ootatnicuł posiedzeniu Pad 
i r &  •prowlzacyjnet reprezentant Rządu,
■‘iikrt- ^  następujące w yjaśnienia W “prawic

o fcv®a&!: ~Pt - zie^an7ct: 5*060 wagonów, pnjdukcsa 
tL ^ rcsów k i dała w r. b. 3.514 wag., produkcja w 

âńsKięm 'ównież uległa znacznej zniżce.
Wobec iegc trzeba było sniżyć racje cukrowe du. 

j-” ~n-sm. na osobę w “ lastach, powyżej 25 tys. mie- 
. F«iców, dc 300 gratr- w  ndonaeb o l  8—2? tys., 
"* $zcie do 100 grant. w miastach od 3—8 tys. rai<;- 
2*Łńców. . .

P -̂tustalŁ ludność otrzyma obecnie jednorau>wy 
^ ‘Vdż:uJ ze względu na nadchodzące święta -jo 100 
v*Oł. ua osobę.
. Zapotrzebowanie aż do novej kamnauji wyraża 

w ^  Cyfrze 2.535 wagonów, czyli manco stanowi oko­

ło IdiOO wagonów. O ile uda się uzyskać tę ilosę z Po­
znańskiego drags red*dccji norm enkrowya. w  tej 
Oiieicicy, wystarczy auti na pukiyde zasx>tr»o6vW> 
i 1, -wetCi wyżej Wsiouanych ubnn cukru <toW>wef 
kampanj?

Pu dj-skusE rezolucję p, posk Wwdlr**
śWtgo: 1 ) o koriieęzrrdści-'zró<vna.iiiix racjrct&rowy\3 t 
w  catem Państwie, 2) o  tntitaośc? w  mferę
.»  LioSci f posiadanych z.-pasów racji J j  100 ■pow* 
na osot ę r.iicsjecznie.

Jak otrwytau.. Jiemiecfck todzie poaw&due.
Powoli odsłania aę  tajemnica, która pokrywała 

sposób walk. Anglików z łod*.i©mi nodwotuerni. Naj­
celniejszym śrouldL-m by(y tak zwatte łod^e O, 3 y ^  
to zwyczajno okręty handlowe, zaopaUrout w  zwrtt 
saowa.ie annaty.

Dzia alność tych łouzi zaczęła się w tecte w roku 
1915. Robota to była nięcmien.:; delikatny cały wy­
gląd okpęin musia* odpowiadać typoWł- *źwVkłego 
handlowca, gdy4; najmniejszy błąd mógł wzbudzić pet. 
dejrzenie komendanta łodzi podwodnej i wtedy to  
rultat był pizeciumy oczetówariiobi; wielką uwagti 
musiało : i< z^yracać na załogę. r,liała ona ubrraż. 
cywilne zwykłego okrętu; ah za to żelazna dysc: - 
plina panowała m  polctad îe łodzi O. Załoga &yia po­
dzielona na 2 częśc*; na oddział d '  > ooiebi i panka i 
oddzis./ bojowy, (.dczial r panie ay umsiał robić par 
n£::e możliwie łudząco podobną do prawdziwej. Więc 
ludzie, jeżeli zaszła potrzeba, wskakiwali do łodzi, 
wpadali w  morze, wreszcie wsiadał kapitan, a ®dy 
się ta komedj- skończyła, wiedy... Ale posługujmy 
opr wieści o konkretnym wypadku.

Jeden c takich komenaanlów łobzt C — Garnpbea 
wyda! właśnie isśążę p. t. „l^rzysody łodzi 0 .“, w 
której opisuje te żajmująoe łowy na niebezpieczną 
zwierzynę, wysłaną przez' wojującą (lermanję. Oto 
jedna z tych rwanturek, która jest t\rpowion órąykła* 
deir. Chwyta*Ua łodzi jodwodnych w pułapkę.

Campbell był w r. 1915 kapitanem łodzi G. Nr. 
5, która była naszpikowana matami o kalibrze 6 
tam. Łódź — był okręt handlowy, dk tdopoznanit

■*■' . 1 . ....——— ■«*> -I— -ssss&m
OOCzsmio"y węg.ęm, doskonale zamaskowany. Pe- 
waego ęaru sUarnik zawjła?: -4- Baczność’ Zbliża 
się torpódt fe. ; fnie, można było zauwt iyć *orpodę, 

Jak st-zała oook okrętu. Naftummiast 
wydano sygnrł a.armowy i od.dział, służący d-> lo- 
bienif paułki byl w roafotowiu. Nagle wynurcyia się 
teiei a łodzi podwodnej, a następnie tułów okrętu, pc- 
Cgetii TSdy podwodnr cala jeszcze jeden strzał w  tae ■ 
runku iodzi O. Zucijęffł si,‘ .przedstawienie iau asko- 
«rany o.Łręt za+rzymal się, a oddział „pnnuti44 olizy- 
i«al rożkaz wykonania swej roli. Upłyną' dl**ższy 
uj&o tiira ząłbga „puniczna4’ opuścił* ckręt- ws^ystfcp 
w typi ceit*, aby zwabić !óeż podwodną. Lódf pod 

1 wodna, zdawała sU bardzo śpieszyć, żuliżyła się na 
odłęgłpść SoO—oOC metrów i wyrzuciła jcsz&iż jed^ó 
strzał. Odległość /mmojszata się coiaz bai dziej.

Nagłe m  ôzkr e komendante spadły zasibuy 
tizia! i zanim, komendant łod<i podwodnej zdał sobie 
spraws z sytusciń został jego o*iręt zasypany poci- 
s^ąrdł !o<t,i C. 1 poważnie uszkodzony, t M i  podr;^ 
diia ‘isilowula zanurzyć sję, ale lej się tu nie ndak 
Pociski łodzi 0 . 'zris2czyły korpus łodzi podvrodne» 
tak, że zatonęła Ażeby być *eszcze pewnym swegc. 
komendant łfkUi G. kaza? jeszcze wystrzelić w  miej­
sce, gdzie się zanurzyła lód4 podwodna, pórt rfu  
głębinowych.

Później byli komendanci lodzi podwodnych o- 
stfożhiejsi, * służba ha łodriach O Jii^bezpłecźnie  ̂
sza. Mitro to ochotniKÓsr do tej służby łowjeckkj nie 
brakło. Często też ła5acw5no lodzie O. drzewem, po 
nieważ sic-pedowane, mogh się jakiś Czai utrzymać 
np powieozchri wody.

Zuowu 2beżw*eszćzs«k tau/oleum w wtem-
„Bedfner Tageblatt" Joaoai, łż w Dessa,’ nieznani 
sprawcy vłam?li sic do kaplicy w mauzoleum. Zło­
dzieje otworzyli pięć znajdujących się w kaplicy thi- 
m*en lrsą?żąt anh> łtsldch. Zdoje się iednrkźe. że ?.d<v 
bycz jak?4 uô eŚli, byłą bardzo mała. Sprawców do 
tycbczas xiie wytropiono.

?r umknigBlD iuuhwd,
-  Pt stedLenłe Rady przybocznej Ge**era!neg: De- 

lersta Rządu odrcK-ztm fz powodu nrzeszkód komu- 
tikadylnych. «  —-

Ueny ogioueż:
y^teszfcr.ia za wiersz lub miejsce
-fobnem pismem 1 Ma. ■ Nadeware 
'•5*t-olujja za wiersz droonen pi- 

.teiiem lub jego miejsce 3 Mk.
sana

p a r a t j ?  £ o  t o g  r a i i c s r ,  o
-■ V  WDSŁKIK

i w sze lk ie  an yku iry  ffało«|r?firi.ne Noteci, najstarsze w krajn

t t e ^ y  o g ł " K o ń :
OcrOszcu w kronice 6 Mk. »a wiersz,
pc l.onice 4 M!c, na pi er vs; ej stro ffe 
rn ML. — Drobne oiło; zenia 34 fen. 

z i wytcz.
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SIBpSO r SPRZEDAŁ
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I s z m M y  d o  c z y s z c z e n i a  m a s z y n
zara. Drukarnia ^łowa Polskiego1** Zgłosz„ii» 

 ___________ kancelari. drukarni.______________
n  9h ł a d n i *  ubranie Srak we w aardzc dobrym cą- 
”  W l i l i l ł  pjnfcu , Mkir z kamizelką na rosbc»* 
R1 órr, backi rrręzkH 42 i '3, klosz antyczny kryszta' Mtr- 
Wewicz wa i«łu ..ei_ »7.  <4 0

TarlattiaiM  Pianina, Harmonje, K u d u j ,  płacąc natwyisze 
ro r n p ia i l f ,  ceny. K lin f Syn, Kopeirik i 16. 1. S6
ifsm  • n i m  4 pięttowa z wolnym-' Iftami w SrAamejctu 
naHl ufllim vB«.t ir-̂ go 34) z nap"i jl “zytn kom.‘orte..ą lift, 
Jochóu SrGolu marel Budowa WP. inż. Richtmana za 
4,00C.i0G i. tarek do surze^anL. P hcLtuL się tylko na 
t,upeo\» Pola. ów. Informacji udzie.i Sł!inistaw Kulikowski 
Lwów, Teatyiiska 7. tSSl

do inęzk ego poi oiu sprzed ..n za Ir 
sna 14, fU. p. drżę,, u ,  ud 3—5.

W tiLjŚL-
' 4C4fejjiF_____________

Itfełifinirs HF JL- komfort, kaw arnia 6 sklepów. Bank 
JH IBnlCo .‘O*JOC K. Cena kupna n il."*n ĆC9.000 K. Do- 
r^ód 60. o i K. amien ca. I. p. w razie kupr.i Wolne tnie- 
•fkan e 6 pokoi i kuchnia. Cena T 3.C00 K. lViadu...ość 
>ą k  fcy 7.z ■ owska 4. U. p. o, 3 , 5.___________  M '2
i j - u a  Mebie stylowe bogate inkrustowane; piękne du- 

?d» te  lustro; garnitur jsalo ioW''; ■ biurko damskie; 
.Rii^arka du ^rzedauią. 0 <lą< *& 01 3 - r  ,toraL;ickfc 6, 

h  Ófl yny drz. Nr. tł. 1411
[ nit;fi meble używaf-' i  wszelkie inne przedmioty, t-ład 
Lr” » najWyższe ce y wDoiOteum1* Snolth. 34. ;i3s
S  lokom.luk, Mototy benzynowe, łamaczu do ka- 

1 mieni, kużn-- praowe dostarewi .PUtic" r  ów.
-ego 4. 772
a  mMskie. Heria-i. Zy>. dry, Tuftiny. Pasy poleca„PiIoł* l-wów. B?toietQ 4. •> ■ £jgg

Mta.: na rarę mniejszytb koni, z chomontami, '. antart. 
B f ł t  z okulai airi tamo do zbycia. Potoc iego 55, o i 
j*0 5 p o c o r  l 1 24y  J  pó^w- -----------------
rrfnhm bramka ielazna, wib!Iłzydłow* .0  bu tynku, 
WnOBi sztachetki żtlazne do otoczeniu grobu, tanio o& 
&cdama, Potockiego 55, od 3 tro 5 popofT . 14 -̂%
Ił-, że az.ie, cyrkularki kom ^etne i pj^r do gatrów po- 
P *  \tS- M Kierski, Lw-3w pasaż Mikoascha. 143̂  _

sprzedania "arnitui parowy y/ąJyP. pasami kiera 
■ towy maty. L-euj. ośmiekopny ż f W k i  1 mne iarz^ 
ta rolnicze w ,z ,s  . 1 w zupełna dobrym stanię y  ■ . 
irku Kuchaiów pod Lwowem* Adics Ltwariowski Lwów
tel (.r-orgel    _ 1 « 0 _
l*„. polskiej potyczki Wszelkie , n ądze orai . hu» 

i jrebine morery kupu-ę_po ajwyżs./m ke.»le.
*mct«ricza 19. I . p drzwi na lewo mt^dj y I a t i^ł-

llin Haymerleski kąk >er 16, jury ~kroppaT^^ie nie 
ICulBa uż>w3r,a do sprzedania oylądac można u.. Le­
onów 3 u siodlarza Rozdora ^
IfiTu August «o\vicza, Błockiego, J^ńfylkierrrc^Odku, 

KamocKiego, Kłosowskiego. . eneckiugo^rredaaa 
tm, Kopernika 16

Ifttaf • wózek d?i :cięcy sk.zdany z bud’.:^, ażywun^ czysty 
" * r rH w dobrym sranie Langner Sapiehy 53, 11 p. i340

- b ̂ Ictrystyka, hisroija, szuikfis szafą sa 14 000 Mp. 
0 II tÓ nC kr żelazna emaliowana przedwojenna 

z* L o r o m  in sprzedanie. Handler*® ^łączeni. Ciinle- 
lowskr-go 7, H. p.  _______
t l r 7* « n  rśbane z dostaw* po 25 koipn" za~Ctti«*. Zam ^ 
u iz e e u  vier.ia naimniei lo cctr-*rtiw nsknecznlfe Kowj'- 
ska u., ^ąrr nrowska l  31.   1331

ZakfatS .BtBgnfiLzn?, solidu n M u n j  L e S
do sprzedania. Dr. Urbiiibki — Myślenice. 1244

.fM A D T  ZAOFIABOWANE.

B sik f bahizi. IsMiątRtnei
poszukuje na dwie lub 

. trzy godziny Jzieft"ic jo 
zajęcia się 5-cib letnim ćhłopcz kicm. Ogłoszenia pod 
,A.tur" dr Administr. Słowa Polskiego. 1357
Prf. ron-r. osoba intelijzerfra do sklepu na 5 godzin 

ufl illna dzieinie. Zgłosecuia. do Adtnir!5tr. ołowa 
Polskiego pod .Handei*. ___ 1358
l i l t a  roznoslcleh Admirnsfracja

Do vliikcB00 przcds^blomwa przeOiysloso- 
panqm ogni DB bWWll pOtrZBbłłi Z»dJ

D M H I fJ f
mąjąru przyn^nnlej jęz7k memleoki, *het. » y  z WckaiterJl 

ł koreapendencję, oraz

stenografująca, władająca dobrze przytrafia] Jętykis— atonie- 
ckim I piszące biegle nr maszynie.

Reflelrtuje się na siły pierwszorzędne i tylko chrzeSci- 
■dekie. Ofer.y z  odpisami świaJcctw, z poceniem refi.etJ- 

c ‘ -^rdoiysem, oraz wymngow co do uposażenia składać 
w AdmintUocii p o i .BEREŁ*. h 2j

Oj*, biurou a ch;ześć. poszukiwani i do sa-nodTielrtC' ko 
ollfl resp&'idcncji puJSko-nie[.nletk'ieJ, *óznajo"a!cńa z pr&- 
wutzewien adm in^tricji teJbnkzi,0 -handU7wfj. Reflektuje 
«iię tylke na siły pierwszorzędne ,P lto ta Batorego 4. 377

S zS srj ło pif*® tneforowyefi
w uowiede brzetaflakim zaraz potrzebni. Zgłoszenia
t  óaptsem światectw i podaniem waru"Ków których się 
nie r J A c a  nadsyłać pod aćn.scat . Rolniczy Związek mo- 
rorowy w B.~terzanac 1   130?

»■■■■■ l i t a A D T  ? 0 8 3 v m W A J r y ,  m - m
buchalterkw-bllansisua, koraspono-entka pol­

io ..UJ ŁiRr ska pisząca na masr nie kilki fy^ttTiow 
d iO-ietnią prłktyltf. bii-jową posri kuje ,iOsady. Łaskawe 
oferty z  > m u  m  warunku j . od ,Buchaltcrja do -d-n:- 
ni-tracji.  _______________  Ó384

t o i s y  z n i ł a w r  m S M  r t l S L A i a ” 2? 1̂ ;
kwiaio.ro- -  .iTzp/neg4 w zamian za mieszlcaitie. r -tobzenia 
do Adminat r-cii pod .Ogrodnik*. utć

M *m «|b bednarski rozumiejący się na wyrobie la ów przy 
toojdt. ,1 ją}by kierownictwu vyr*>bów kiepelc jakoteż oe- 
ttek , które meją d iś  ogrotitne zapotrzebowani- Zcłosz> 
iifa do Adrtii >,* scy Słowa Polskiego pod „Majster" za 
Okaz-nier, kwitu 1naefatowego. 1383

/fen d n -L  Htini^n If ftzvjmuie zimówłe ia na urządze- 
gJIWOtlOwf B i ł ?  n jj^j o^ródkó'..' kwfitowó-warzy- 
e^nych. Adres do Adniinistracii pad „0  ^rodnik*. t3S5
i a 3fliP7u w iobrao? k aroir' lir. Tanckoroitskiego ze sz^o- 
b* * 1 '*•) rą leśniczych, ►.■s sflminem państwowym, o łuź .^ , 
praktyką z  ..ajiepszyint tferenc .-n l' braknie imienić pc- 
i*ję na I epsiycl , . ni *-ch bytu połączone, z płacę ,i or- 
Jynarj^ pod ^Leśniczy1* Admtnistn.Cja „Słotśia*. _____1426

8iąrsza, dstoa i icBtodita Dziemyea
g ę s t n ę  przyjęta do Kitsyaa urzędniczego Zakładów Hut­
niczych w Trzebini io podawnia do s to li i robót w ku­
chni. S tarsze  ̂  sic zećbcą się przedstawić za r.vTotem ko- 
sztów podróży^ ' ■ ' . .  1304

B O S E E  3>0N IESIEN 1A  . ..................

C brnściliŁ H  ^ ^ l i f
Dii -ł- Wciela issu przystąpię jak i wspó! i?k, płacąc polo- 

wę ceny * w  wartości tegoż i zqm ę się facho­
wą • jusu włcisnym kOSKtem. Mam
nawiąząne zn«Ac.nite stosu zagraniczne w sprawie ko- 
r  v e,xp0!rtH drzewa. Zgłoszenia z po ianiem dat
w przybUenic pcJ W. pól .a -c& pło, i-zr " fiu bicrsdzfen- 
3IRSw B ructa Kcśtaszki 2 * # !
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j  a k ł a d  f e t o g  - a f i c z n y  A  T  \
plac Mariacki I. 4 (Hotel Europejski).,.i»

W t e t e ’* ' • KOMUNIKAT.
2  powodu oietnoiności dostarczeni* w utawtcym 

iS „ódrtti piekarniom potrzebnej na pokrycie całego 
tetrze bran ia  ilości mąki, przedłuża sie ważnoW 

|r t  chlebowych tegoiygodciowych. uzcacjonych Nt. 
r do irtor !, dni. ió marca 1912 włącznie. Karty chle 
bo we, oznaczone Nr. 4 bęag realizowane począwszy 
Od wtMkn, dnia 16 marca 1920. 1433

•  KOMUNIK AtV
Moitótrai król. atol. miasta Lwowa rutpisttje ni- 

niejszem konkurs zev/ni.trzny na dwie "osady ir fcy- 
cierów ruchu przy miejskim zakładzie wododągo> 
sy w . y

i. W.mmki. Kcnkam 
ai» obywatelstwo Falskie,

’ B) uieprzekroczony 40 rok życia; »
cj życie nieposzlpkcwane; 
d) ukończone studju politechniczne (wydział hiży- 

tdtrji lub budowy nuirzyn’/; 
t ,  dowody odbytej praktj ki; 
f) świadectwo zdrowia.

! Ł  Pobory:
Do posada pierwsze] prz: wiązane Są polory  K  

rangi etatu urzędników gminy, t. j. płaca 2.800 keroo, 
dodatek aktywaluy 1200 koron rocznie, prawo do 
czterech trzechhci po 200 koron, do drugiej zaś po­
sady pofcrr VIII. rangi, t  J. płaca 3.600 koron, doda­
tek aktyw alny 1.3S0 korcu rocznie, z PTawcm do 
Ifzech dodatków czteroletnich po 400 koron, oraz dc,■ 
daiki droiyźniane, "r^yznans n.zfdnikom cminr m. 
Lwów r.

Posada zostanie nadana na ra^ie prowizorycznie, 
zaś po u p ic ie  najmniej jednego roki { w miarę do­
brych kwalifikacji nioże nastąpić stabiftzaćła;

Podania kompetencyjne, należycie ostemplowane 
i udokumen.owan^. należy wnosić do protokołu po- 
dawczego Biura prezydialnego w terminit od 1 maja 
1920 r. włącznie.

iózU Neuman, w, r.
' ‘A ł n n r  t f i a  do legft/.r-acjl w r.rnu ie się n_tychi ffuIOgralljB nią;;. ytowe id 10 K, K rt* >w 
ód 20 K, Gabinet od 30 K. Fntoszkicy, Pigmenty, Ooni- 
druki, kolon ty! fotogram ai lystyczne, p p rre t/ ai do 
turaśnaj wielkości w każdej n r t  wedle wymogów :<!• 
wniei wykonuje' ńę-zujęci* 0> pnwatńy n domach w t i e ń
{ w nocy. „  fBciiniBism“ uomu, Jatttonoursklcn Z- 

T o w & r z y s t n o  d g r a r a o - O s a d n i e z e
Oddział pomiarowy

Lwów, Hslidu i. 21, p ’|mie piętnastu „mych po- 
mo- <lkóv nml w yti ( iguranfc

od 15 marca do ko«lca listo lada br.

KaioM ifi Bwni pośrednictwa pracy d ec ia e / 2 B
(Dom k»toł otwarte pd 10—1 rim. prżed po1 i 6 - 8  wiecao- 

1363

M

Cyikutarftf koinplnne 
T o k a r k ę  p r e c y z y j n ą  

miechy kowalskie i śrubsrtakl
poleca 1391

Larów,
> Pasaż Mfkoiascna.

Ubrfnia gotowe
dla służb] folwarcznej I fabrycznej l  par- 
tjachnajmniej po IG garniturów ma du zbyci*

P o d o M  Hl.idlcwa
Lwów, ul. Zimcf owscza I. 15. 1434

Kraktw
ul. artrudy 1. zs.

(Hotel Roval)

Wiedeń
l. Sctiottenbostcli. r

fowarzystwnTransprutowe

.IROHTr
S p ó łk a  c  og-. nor.

barów, pl. Marjacki L 5. (Hotel dc Franco}
Y?ławCLielo;

Seweryn ̂ echter - Bornard Gross
Wykonują .wszelkie a /n n o . t w  z-kres jpedyęp 

1919 wchodzące.
■Nzeprowadzklmiejscowa I zamiejscowe.

Ekspozytura w fniatynle
zajmuje się specjalnie ruchem przewozowym

b J  RUMUNII i Z RUMUNII
Adres tego biura:

JESEZO  3 « rX L Ą .‘ t
Zalucn — Dworzec.

I

i
n
■

i

W dzielnicy Bró&ecKlęj
czytelnicy nasf zaopafryorać się mugą ar 
lun Polsjjle" a* handlu korzennym p. i^11 
ncur^Jega_przyjirjGrddeckidi

11 a a lM H iiiiH H M
DO WYROBU

c st.ie n fo ^ y c fi
526 pole:amy najbardziej udoskonaloną

R̂szyną roi oieą pat. „isus yra1
Daien*.~ pTOttu':- ja do &CO sztuk, M
jak również wsz.Ikie iniie maszyny i fjymy do ^  
- j  rebu cegieł, pustaków, rur kanałowy cni są- IS  
czków do drenowania, słupów pan anowych i t  d. j p

Fabryka maszyn BRACI H0FFM1H1! ^
W t o o r ,  «L, Rilłftskft_- 5.

Na żądanie iwysyła się kataloq Nr. 24 bezpłatnie.

in a W M W W B B B S l
Dom Ajencyjnu - handlowy i komisowy

f. BR0ŻŁK
f . wó w B a t o r e g o  4. 

ma na spizedaż: woczesneŁ‘^budowy w śjj
dkowej Malopolsce v 3 e s c  e  pow , kolej w ndcM a  
IW siecz' jr.1 dwukołowych o 3 nożach.
20C'młynków do czvszczeri:a i^oża.
1 p ljg motorow. 3 skibo vy „Pra^a11 45 ilP . w baf' 

dzo dobrym stanie.
1 pług meto owy 3 skibowj „ĆJtcsLior* zar*z <ł°

o  ieLrania. ' 1432.
2 płu^i „Stoclu-* kompletne 5 skibowe. Kilka mają* 

tków od 400 do 1000 morgów z budynkami i in* 
wentarzem. .

wilii iub ' magj 
kam;ctucy w

ogrodem.
Zam pi kil ca wagonów m rn elady czeskiej 

Oferty lub osobiste zgłoszenia przy,mt >e tylko powałEVC| 
reflektantów. (Pośrednicy wyłączani)

w eiuanbtiu.
PoszuKUje do k i pną:

dzielnicy lv lub I. 2 ogrodem.

na czas od za w y n a » >
dzeniem miesięcznetn 800 koron. Praca przy j 'miarach y- 
łąc-.nit na wsi w różnych powiatach wschodniej Afałorolski. 
Koszta podróży i mieszkanie n i vsi na kos: t Towar«  
stara. Pierwsreńatwo m ją inwalidzi armii pols iej zdatni 
do tej racy. Zgłaszać się osobiście z  dokumentami mię­

dzy 5 - 6  popołudniu 1336

S  r c a r a t o r y  M U E C A "
najlepszy wyrób szwedzki

oolaca 1409

„ I a e c l i “  3-go maja 19.

S O L A L ?
ZS C y jC L lJ w d .

m

Dynamo ma»yny! motory clcktr uzoraja.
Naprp jla wsseihir aparaty ai?ktrvcin?
Budufe i rekonstruuje tablice rozGzlelci»
2 a  spalone dynamu, motory ulhUryczne3 

drut miedziany rtaei najmyźsz? ceny
P. T. Odbiorcom może służyć referęncjand p erw* 

szorządnych -akładdwl

^ f e n f t o i s s k i  i  E a m
Zakład elektro-mechaniczny

u l. Hłcklrwtezi I. a ,  l.WÓW. 1410

inżynierowie

Baiy«r — librman
aądowi zaprzysiężeni i -ecsozn&wey
STANISŁAWÓW, Tobiesklego 17. 

Dostarczają wszelkiego gatunku maszyn
jakoteż 1125

motorów ropnych, nz, icwvch, Iokoitm j„ , dy­
namo. Wł^-onują tei v wikl nap iwy jal naj­

rychlej po bardzt pcrys^puych c-na*.. 
Wtasne przedsięolo. stwo motorowych młynów, 

tartaków, •'Ina 1 t. d.

Gnmi antoniobilowe
nUDUjr*

Witold T randa
A utogarage ’42J 

Lwów, ul. Podlawskle4,a 2.

Fnnameratęnr # , Iłowa PoSsKle ‘priyjtnuje
KurtLiPtflisja „Słowa 

PulsHlegô  
M w , Zimnrowlcza,

11- 15.

fi'* j roioitic irsss io e ii 
D y s t y l i a l f t r ó n

oraz

U k i  l i i i  i  I l i A

polec? Wyroby swolrb fobryk:
v  Waui ,wl :

Rektyfikacja Warszawska,
E  Jankowski, 
ar. Genet; i Ska,
J. fuclis,

,  S c iłk a  Komcuuytooa Łęcki, 
2ló łl:.‘Wski, Młodzisnowt-ki i adolf

u  z  pro w  i  a o j  1:

Sieczkarń;b, Młynki, 
Brany, Kieraty, ule
wyrabia m «30w »

Ć! U f  I di ^ W l yu *,» t  f  if
i  o& rz^dzi r o ic ie h y c h

w Ó^więcimit (Małopolska). ie

1 i? i/etter w Lublinie,
M Łuta w Lodzi,
Lipiński i Kędz t rzawski w Łudź 
M. PiKulski w Radomiu,

Bauer w Włocfa^ku,
B: Tscnozpe w 2du/iskiej Woli, 
Karol Scltiitz w l dowie.

Adolf Dauman i Michał Chein w
. Ostro .vcu

Adoif Daum .* w Chełmie,
BóieiłaW ;kjfniewski w Opocznie, 
Józef Bogusła* sk: w Starej Wsi,
J. Spotowsk' w Płc-cku,
M. Freun i w Kaliszu.

ciągu 6  —  9 dni przyjmuje 
Moniuszki f t  fol. 31 —  firft 

eodzlennlc od lodzlny 5 -2. 1311
Adres telegraficzny: W arr^ar — B y sty  a to rn j

^aiduiienia do oi/kondnia 
hUro zarządu w mmzwh  ui

Cdpowiedzialay redakloi ; Sianlt»łiw Btefb ' ' ’ v ^  "** Z drokartf „Slow* PoIsHego“ poJ narządem Antoniego DohnaOka


